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Pr. NIL. 9/22,2. 

Sąd okręgowy karny jako prasowy, orzekł na 
wniosek Prokuratury po myśli $ 493 pk., że za- 
mieszczony w czasopiśmie „Głos Narodu* w Nrze 
59 z daty Kraków, dnia 12 marca 1922 artykuł 
„Z dnia politycznego Belwederczyk jako minister 
sprawiedliwości”, zaczynający Bię słów: „Czasy 
w ostatnim“, a kończący słowami: „znak zapyta- 
nia“, zawiera w całej swej osnowie znamiona wy- 
stępku z $ 300 nk., zakazuje się rozszerzania tego 
artykułu, zatwierdza się zarządzoną przez Proku- 
raturę konfiskatę pomienionego numeru, a przy- 
trzymane egzemplarze tego czasopisma mają być 
zniszczone, 

albowiem ” 

w artyttle tym autor przytacza artykuł zamiesz- 
czony w ostatnim numerze „Czasu“ pod tytułem: 
„Minister sprawiedliwości*?, którego autor oma- 
wiając postępowanie pana ministra sprawiedliwo- 
ści „oraz prezydenta sądu apelacyjnego w Krako- 
wie. podaje, że pan minister sprawiedliwości we- 
zwał do siebie prezydenta sądu apelacyjnego 
w Krakowie, poczem utworzono inny senat, który 
wbrew precedansom z niebywałą w sądownictwie 
szybkością uchylił odmowę intahulacji sądu okrę- 
gowego w Tarnowie (załatwiając apelację Gł. 
Urzędu ziemskiego). 

Autor konetatuje dalej. że artykuł powyższy za- 
mieścił organ konserwatywny, który zajadle kru- 
szy kopie w obronie rządów samowoli i że 
łakty przytoczone przez „Czas* są właśnie ich wy- 
pikiem. i że w tych warunkach trudno się dziwić, 
ke w Państwie, gdzie rządzi samowola j 


d e 
a nie prawo. zasługa j kwalifikacje. lecz łaski Bel- 


wederu. znajdzie się belwederski m'nister sprawie- 
dliwości. przy którym nawet „Czas“ musi posta- 
wić znak zapytania — i w ten sposób autor przez 
wyszydzanie i nieprawdziwe lub przekręcane 
przedstawienie stanu rzeczy, usiłuje zarządzenia i 
rozstrzygnięcia sądu, względnie organów zarządu 
sprawiedliwości, odnośnie do ich urzędowania 
w powadze poniżyć i do pogardy przeciw nim 
pobudzić, 

Równocześnie poleca się Redakcji „Głos Naro- 
du“, aby tę uchwałę w najbliższym numerze cza- 
sopisma na pierwszej stronie pod rygorem § 80 
ust. pras. bezplatnie zamieściła, 

Sąd okręgowy karny S. III. 

Kraków, dnia 13 marca 1982 r. 

(Podpis nieczytelny). 


Przed: rewityą traktatu sewrskiego. 


Jeden z pięciu traktatów pokojowych, 
Ławartych po Wielkiej Wożnie, jest dzisiaj 
podartym  strzępem papieru. Jest to ów 
pokój, który podpisano w mieście francu- 
Bkiem, sławnem z fabrykacyj porcelany. 
Pokój w Sevres okazał się istotnie kruchym 
jak porcelana. Dnia 22 marca b. r. zjadą się 
ministrowie spraw zagr. Ententy, by na 

go miejsce wypracować nowy, trwalszy 

— sprawiedliwszy, 

Pp. Poincare, Curzon i Schanzer nie bę- 
dą jednak mogli odegrać teraz tej roli Olim- 
pu wszechwładnego, jaką odgrywała wiel- 
ka Czwórka i Trójka z lat 1919—20., Wów- 
zag Ententa miała pod bronią miliony żoł- 
nierzy i wrogowie jej rozbici, zdezoryento- 
wani, zatrwożeni przyjmowali pokornie de- 
tyzye paryskie, jak zrządzenia Opatrzno- 
8CI, Dzisiaj ani Grecya, ani zwłaszcza Tur- 
cya nie zechce poddać się biernie każdemu, 
Wygodnemu dla tego lub owego Mocarstwa. 
rozstrzygnięciu i Koalicya nie znajdzie już 
siły fizycznej lub moralnej, by wymusić 
Przyjęcie tego rozstrzygnięcia, — t. j. mə- 
ntek. pokojowej — w Angorze lub Ate- 
Newiily pt) piękne dni Wersalu, Sevres, 


Pokój sewrski 


: był traktatem podyktowa- 
nym, wyłącznie yi 


i € przez Anglię. Zwyciężyła 
ik Najnowsza polityka angielska, któ. 
Ta wym celem jest dzisiaj wyrzucenie 
arcyj z Europy, ubezwładnienie jej w Ma- 
lej Azyj i oparcie potęgi angielskiej w prze- 
dniej Azyi na plemionach arabskich i na 
żydostwie. I zdawało się początkowo, że 
wprowadzenie w Życie traktatu sewrskiego 
będzie bagatela. Wszak rząd turecki w Kon- 
stantynopolu, mianowany faktycznie przez 
Renerała angielskiego, dowodzącego tam 
mizonem koalicy'nym, przyjmował po 
ornie wszystkie żądania L. George'a, Nie 
w eg W Londynie patryotyzmu turo- 
EWON ta przewidziano, że w Angorze wy- 
Sdin apn centrum oporu przeciw przy- 
io aiblacego pokoju, Zawi 
pakt narod A m, wiązano tam 
po owy, zwołano parlament, wy- 
stawiono armie. za ; i 
wietami i przyj ly e Ss 
Przyjazne związki z Aserbejdża- 
nem, Persyą l Afganistanem, a nawet do 
Ineyi, pdzie żyje 80 milionów muzułm 
nów, dotarli emisaryusze Kemala Pó, by 
głosić ideę walki o niepodległość Turcy; 
Ekerin, . o 
Anglia przyjęła walkę. sądząc że wygra 
w „złotemi kulami", t. j. subwencyonowa 
niom Greków, równie silnie — jak oną — 
zaangażowanych w utrzymaniu pokoju w 
Sevres, Nadzieje te strasznie zawiodły. 
Grecy są dziś faktycznie pobici, a rząd 
w Ansorze wzmocniony, zwłaszcza odkąd 
Mameya zawarłszy z nim pokój i odstą 
Piwszy mu Cylicyę jest dziś jezo przyja- 
Uelką, n Grecya sama. skrwawiona i obar- 
Czoną dłuwami przechodzi ciężkie przesile- 
o Pokój, zredagowany przez imperyali 
m: angielskich. jest dzisiaj — rozbitą pot- 
= „mą. Autorytet Anglii na Wschodzie po- 
163} kłeske. 


CENA Nru: w Krakowie I na prowincyi 20 Marek. 


Przedpłata wynosi 


Miesięcznie . . . 


Redakcya (tl, Nr.190) i Admministracya (tel. M. 3344). Kraków, ul. św. Krzyża 11. — Drukarnia ul. św. Tomasza 35. (te), M, 3344). 


Na domiar złego — wicekról indyjski 
lord Reading (lzaac Rufus) zażądał telegra- 
ficznie od rządu aagielskiego, by przy re- 
wizyi traktatu w Sevres przywrócono 
w Konstantynopolu pełną suwerenność suł- 
tana i by Turcyi oddano z powrotem Tra- 
cyę wschodnią i Smyrne, którą według 
traktatu sewrskiego posiadarą już Grecy. 
Telegram ten, wysłany za porozumieniem 
się wszystkich prowincyonalmych rządów 
w Indyach, ogłosił w prasie p. Montagu, 
minister dla Indyi w rządzie brytyjskim 
(pochodzący z rodziny żydowskiej, jak 
i lord Reading). Otrzymał za to natychmiast 
dymisyę i na jego miejsca mianowano 
unionistę lorda Derby. Wrażenie jednak, ja- 
kie telegram lorda Readinga wywołał w An- 
glii, jest ogromne. Opinia publiczna zaczy- 
na teraz rozumieć, że rząd angielski przez 
swą antyturecką politykę wzburzył przeciw 
sobie całe Indre, w szczególności bitne ple- 
miona muzułmańskie, które dotąd były 
podporą panowania brytyjskiego. Lord 
Rawlinson, dowódca wojsk w Indyach, jest 
poważnie zaniepokońony wrzeniem umy- 
słów, areszty przywódców indyjskich, jak 
np. Gandhiego, wywołały już zamieszki, 
w których padły trupy. Indye znajdują się 
w tak groźnem polożeniu — pisze jeden 


dziennik londyński — w jakiem nie były 


od powstania sepojów w r. 1857. 

Czy Aglia, ulegając naporowi swych mu- 
zułmańskich poddanych w Indyach, zgod i 
się na radykalną rewizyę pokoju sewrskie- 
go? Czy przyłączy się do turkofilskioga 
stanowiska Franeyi i opuści swego pupiia 
Konstantyna greckiego? Około tych pytań 
toczy się obecnie nolemika prasy franko- 
angielskiej. Dnia 22 b. m. rządy Ententy 
mają wypracować w Paryżu prorekt no- 
wego pokoju i przedłożą go Grecyi i Tur- 
cyi. Co zrobi jednak Ententa, jeśli jedno 
państwo — lub oba — odrzuci jej projekt 
pokojowy? Trudno znaleźć odpowiedź na 
to pytanie... 

Kiedyż zatem podpisany zostanie o sta- 
tnii naprawdę ostatni pokój po cyklu wo- 
jen, który rozpoczął się w r. 1914? Zdaje 
się, że — jak w owej niemieckiej balla 
dzie — łatwiej było wywołać złą siłę, niż 
powstrzymać jej działanie. Pokeju nie bę- 
dzie w świecie i w owym dniu, gdy w Ge- 
nui zasiądzie aeronag europejski, by radzić 
nad odbudową gospodarczą. 


Exgose Ponikowskiego 21 b. m, 


Warszawa. (Telef. wł.) Wbrew przewidywa- 
niom i dotychczasowym zapowiedziom najbliż- 
szo posiedzenie Izby sejmowej. na którem ma 
przemawiać premier Ponikowski, odbędzie się 
dn. 21 b. m. 


ZABIEGI LEWICY W WILNIE, 
Wilno. P. A. T. Dziś w południe odbyło się 
posiedzenie konwentu .eniorów. Rozpatrywano 
wniosek lewicy w sprawie zwołania plenarne- 
go posiedzenia Sejmu. Przedstaricicle Zespołu 


: TE 
Rad ludowych sprzeciwili się temu stanow- 
czo. Porozumienia nie osiągnięto. 


Polska i mała ententa solidarne wobec 
konferencyi genueńskiej. 


Warszawa. P. A. T. (Urzędowe), Rządy Rze- 
czypospolitej Polskiej, Królestwa Rumunii, Kró- 
lestwa Serbów, Chorwatów i Słoweńców, oraz 
Rzeczypospolitej czesko-słowackiej porozumia- 
ły się, w celu sol:darnego postępowania na kon- 
ferencyi w Genui. Dążąc do zapewnienia Euro- 
pie normalnego życia politycznego i ekonomiez- 
nego, vznały one za konieczne wprowadzenie 
w życie, co następuje: 

1. Utrzymanie programu, ustalonego w Can- 
nes przez przedstawicieli wielkich mocarstw 
sprzymierzonych dla konferencyj w Gemti. roz- 
prawy, które nie mogą dotyczyć punktów, wy- 
lączonych z tego programu; 2. zwołanie w Bel- 
gradzie narady rzeczoznawców da ustalenia 
wspólnego punktu widzenia  ekonomieznego, 
który podtrzymywać hędą podczas konferencyi: 
3. konieczność pogodzenia ułatwień, przyzna- 
nych handlowi i transportowi międzynarodowe 
mu, z troską © zabezpieczenie niezawisłości 
poszezególnych państw sprzymierzonych i nie- 
dopuszczenie do niejsdnolitego ich traktowania; 
4. udział wszystkich państw sprzymierzonych 
w dyskusyi i orzeczeniach, dotyczących w do 
wszystkich dotyczących ich interesów. 

Warszawa. (Telef. wł). Przedstawiciel rzą- 
du jugosłowiańskiego w Pradze, Westnicz, w 
dzłenniku „Venkoy* pisze, że jest rzeczą 
mniejszej wagi. czy mała ententa będzie się 
zwała czwórporozumieniem i czy Polska przy- 
stąpi formalnie do jej składu. natomiast jest 
rzeczą donioślejszą, ażeby Połska uświadomiła 
sobie swe inieresy z interesami małej ententy 
i ażeby czwórporozumienie prowadziło zdro- 
wą politykę konstrukcyjną i uwzględniało $n- 
teresy gospodarcze poszczególnych państw. 
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Na całym obezarze Psóstwa 
s przesrłią pocztową 


Marek 500 
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Przedpłata zniżona 
dla naaczycielstwa indowege 


Marek 450 


Zagranicą 
Marek 650 


onierencya państw baltyckich W Warszawie. 


NARADY W KOMISYACH. 

Warszawa. P. A. T. W dniu dzisiejszym ob- 
radowały obie komisye konferencyi ministrów 
spraw zagranicznych państw bałtyckich. Na 
komisyi politycznej w dalszym ciągu omawia- 
no poszczególne punkty poglądów państw 
uczestniczących w konferencyi w związku z 
konferencyą genewską. Ujawniła się przytem 
najzupełniejsza zgodność zasadniczego stano- 
wiska w daleko idące zrozumienie wspólności 
interesów. Komisya ekonomiczna powróciła do 
sprawy konwencyj handlowej. Między innemi 
dyskutowano również nad sprawą notowania 
walut bałtyckich na' giełdzie warszawskiej. — 
Zważywszy, że marka polska będzie notowana 
w Rewlu, w Rydze i Helsingforsie. Wyrażono 
przekonanie, że istnieje także konieczność wza- 
jemnego komunikowania sobie ograniczeń w 
obrocie handlowym poszczególnych państw. 


PRZEMÓWIENIE MIN. SKIRMUNTA I MIN. 
HOLSTI'EGO NA OBIEDZIE W BRISTOLU. 

Warszawa. P. A. T. Wczoraj wieczorem o g. 
6. 30 w sali Malinowej w hotelu Bristol, p. min. 
spraw zagr. Skim:'unt podejmował obiadem u°- 
legatów państw bałtyckich. Obecni byli mini- 
strowie Stesłowiez i Michalski, szef sztabu ge- 
neralnego gen. Sikorski, wieemin. Strassbur- 
ger, posłowie Jodko i Sokołnieki, szereg wyż- 
szych urzędników, marszałek Sejmu ustawoda- 
wczego Trąmpczyński, posłowie Giąbiński, Dąb- 
ski, Niedziałkowski, Kamieniecki, de Rosset 
oraz redaktsrowie dzienników stołecznych. — 
Przy deserze min. Skirmunt wygłosił toast, w 
którym między inn. powiedział: Łączy nas 
wspólnie przeżyta w przeszłości doła, łączy nas 
wspólna idea utrzymania niezawisłości naszych 
państw i łączy nas wspólna granica od strony 
Rosyi, która była do tak niedawna spichlerzem 
Furopy, a przez której granice dzisiaj płyną do 
nas choroby, epidemie i fala nędzy. Panowiel 
Mamy radzić nad sprawami, które wspólnie nas 
łączą. Jedziemy do Genuł. gdzie razem mamy 
pracować nad przywróceniem równowagi go- 
spodarczej i edbudowy zniszczonej Europy. 
Musimy tam występować w sposób, który ka- 


| żdemu z naszych państw ułatwiłby obronę jego 

żywotnych interesów. Dziś zaczęliśmy pracę 
nad przygotowaniem się do tej konferencyi. 
Mogę stwierdzić, że we wszystkich sprawach 
poruszonych zaznaczyło się zupełne zrozumie- 
nie dla interesów wzajemnych i że jedna i ta 
sama idea łączy nas wszystkich. 

Na toast min. Skirmunta odpowiedział imie- 
niem delegacyi państw bałtyckich min. spraw 
zagranicznych Finlandyi Holsti, który w ser- 
decznem przemówieniu podniósł, że wynizi 
konferencyi już w najbliższej przyszłości przy- 
niosą poważne korzyści. 

ODJAZD DELEGATA ESTOŃSKIEGO. 

Warszawa. P. A. T. We wtorek dn. 14 b. m. 
pociągiem pospiesznym przez Wiino wyjechał 
p. Strandman, b. prezyd. ministrów Estonii, za- 
granicę. P. Sirandman przyspieszył swój wy- 
jazd ze względu na bliski termin Konferencyi 
genueńskiej, na której ma reprezentować Esto- 
pię. 


Gzy Łatwa i Estonia utrzymają się, 

Warszawa. (Tel. wł.) „Frankfurter Ztg” 
ogłosiła w przeddzień zwołania konferencyi z 
państwami nadbałtyckiemi artykuł insynują- 
cy, że mężowie stanu tych państw nie mają 
złudzenia co do przyszłości Estonii i Łotwy 
i wiedzą, że ich niepodległość jest tymczasowa. 
Opinie te szerzone są i z innych kół. Organ 
Burcewa ogłasza, że Rosya nie może istnieć 
bez Rewla, Rygi i tym podobnych miast nad- 
bałtyckich. 

Wreszcie delegat szwedzki na międzynarodo- 
wej konferencyi obrony interesów dłużników 
prywatnych w Rosyi, odbytej w Paryżu w 
przeszłym miesiącu, oświadczył, że fakt, iż 
państwa bałtyckie odmawiają przyjęcia przy- 
padającej na nie części rosyjskiego długu pw 
blicznego, jest bez znaczenia, ponieważ oba te 
państwa nie będą trwały dalej. 


Koiferencya genueńska a sowiety. 


Warszawa. (Telef. wł.) Worowski, przedsta- 
wiciel handlowy( sowietów w Moskwie, zawia- 
domił min. Szancera, że Cziczerin wystosował 
nową notę do Włoch w sprawie konierencyi 
genueńskiej. Domaga się w niej udzielenia g0- 
wietom specyalnych zapewnień co do bezpie- 
czeństwa osób, należących do Składu del: ga- 
cyi sowieckiej, oraz co do całości ich baga- 


żów. 
Skargi bolszewików, 


Warszawa, (Telef. wł). „Izwiestije” ogłosi- 
ły urzędowy artykuł, w którym stwierdzają 
fakt rzekomych intryg międzynarodowych 
przeciwko zjazdowi genuchskiemu. Główną 
siedzibą intryg mają być państwa bałtyckie, 
a z drugiej strony baudy Petłury mają być 
łącznikiem między Polską a Rumunią. O ile 
będzie dalej uwzględniony fakt koncentracyi 
wojsk Wrangla na Bałkanach przy pomocy 
francuskiej, to można etwierdzić, że dokoła 
Rosyj zwęża się coraz bardziej pierścień wro- 
gów. 


Przygotowania sowietów do wojny? 


Paryż. (A. W) „L'Information*  denosi 
z Berlinia ze żródła rzekomo dobrze poinfor- 
mowanęgo. że w razie nieudania się konferen- 
cy genueńskiej wybuchną zamieszki przygoto- 
wane z góry przez sowiety. Trocki odbył na- 
radę wojenną z przywódcami armii czerwonej. 
Na zasadzie tej postanowiono wygotować 
szczegółowy płan kampanii przeciw Polsce 
i Romii. Raporta dowódcy frontu ukraiń- 
skiego o rozpaczliwym stanie dróg komuni- 
kacyjnych przyjął Trocki do wiadomości i pJ- 
stanowił, by drogi przywrócono, o jile to 
jest możliwe, do stanu normalnego. Armia 
ezerwona przygotowuje się bardzo enê- 
gieznie do wiosennej kampanii. Poczynio- 
no liczna obstalunki materyałów wybucho- 
wych. Sowiety nie obawiają się zupelnie 
interwencyi angielskiej. Również powątpiewa- 
ją one w pomoe francuską dla Polski i Ru- 
mun Sadzą bowiem, że straik kolejarzy ko- 
munistycznych nimieckich nie dozwoliłby na 
przewóz wojsk francuskich do Polski. Sowie- 
ty zamierzają czekać ze SWYM wystąpieniem 
zorojnem aż de chwili, gdy konferencya go 
naeńska odrzuci ich postuiały, 


CHCE WCISNĄĆ SIĘ I NA KONFERENCYĘ 
RZECZOZNAWCÓW. 

_ Paryż. P. A. T. Ag. Havasa donosi: „Petit 

Parisien* komuniknje, że Cziczerin zwrócił się 

oficyalnie o dopuszczenie rzeczoznawców ro- 

syjskich na kouferencyę rzeczoznawców te- 

chnicznych, która ma się zebrać w Londynie. 


TROSKA ANGLIKÓW O BEZPIECZEŃSTWO 
DEŁEGACYI SOWIECKIEJ. 

Londyn. P. A. T. (W. B. K) Chamberlain 
eświadczył w Izbie gmin, Że rząd sowiecki 
zawiadomił telegraficznie rząd włoski, iż de- 
legacya rosyjska na koniermcyę w Genui 
składać się będzie z Lenira, Cziczerina, Krassi- 
na, Litwinowa i szeregu innych osób. 

Członek parlamentu Wodgewood zapytał, 
czy będą przedsięwzięte środki, celem zabez- 
pieczenia delegacyi sowieckiejj przed ewen- 
tualremi próbami zamachu. Chamberlain od- 
powiedział, że pytanie to powinno być zwróco- 
ne raczej do rządu włoskiego, nie dotyczy ono 
bowiem weałe władz angielskieh. W odpowie- 
dzi na inne zapytanie oświadczył Chamberlain, 
że niechętne stanowisko rządu amerykańkie- 
go i odmowa jego co do wziącia udziału 
w koniereneyi genueńskiej nie wpłynęły by- 
najmniej na żadną zmianę terminu tej konfe- 
rencyi, który został ustalony na dzień 10 kwie- 
tnia. s 

Członek Izhy Kenworthy zapytał, czy przy- 
czyną odmowy rządu amerykańskiego eo o 
wzięcia udziału w konferencyi nie było ucze- 
stnietwo w niej rządu sowietów. Chamberlain 
odpowiedział na to, że interpretacyę oświad- 
czenia amerykańskiego woli pozostawić same- 
mu rządowi Ameryki. 
|KONFERENCYA GENEWSKA 10 KWIETN. 

Warszawa. (Tel. wł.) Poselstwo włoskie zs- 
wiadomiło notą złożoną we wtorek w min. 
spraw zagr. rząd polski, że ostateczny termin 
otwarcia konferencyi genewskiej został ozna- 
|czcny na 10 kwietnia. 


= 


NOWA NOTA SOWIETÓW DO POLSKI. 

Warszawa. (Telef. wł). Cziezerin wystoso- 
wał do rządu polskiego nową notę, w której 
wskazuje na możliwość pogorszenia się do- 
brych stosunków polsko-sowieckich, o ile nie 
będzie wykonana ściśle ugoda polsko-rosyjska, 
zawarta w. październiku, a podpisana przez 
Dąbskiego.i Karachana w sprawie zlikwido- 
wania istniejących na terenie połszim organi- 
zacyi rosyjskich zwalczających rzad sowietów. 


CENY OGŁOSZEN 


Zwycz. za wiersz nonp. lub jego miejsce Mk 80 
Nadesiane (za wiersz nonp.) 
Nekrologi . . ea 
Komunikaty , . 
Na 1. stronie 
Drobne za wyraz 


. 
a 
kd 
. 


Stan układów w sprawie 6. Sląska, 


Genewa. P. A. T. Sekretaryat Rady Ligi na- 
rodów podaje następujące informacye o obe- 
cnym stanie rokowań  polsko-niemieckich w 
sprawie G. Śląska: 

Potwierdza się ostatnia nasza wiadomość, że 
obie delegacye wręczyły p. prezyd. Calordero- 
wi memoryały, w których przedstawione zo- 
stały kwestys pozostające jeszcze spornemi, 
Chodzi tu o kwestye następujące: 

1. Likwidacya własności niemieckiej i nie- 
mieckich interesów w polskiej części G. Ślą- 
ska. 2. Różnice w zapatrywaniach niemieckich 
a polskich na sprawę zastosowania art. 256 
traktatu wersalskiego na polskiej części G, 
Śląska (przeriestenie tytułu własności państwa 
pruskiego 1 Rzeszy niemieckiej na Państwe' 
polskie). 3. Pewne kwestye rozpatrywane w pode 
komisyi jedenastej (ochrona mniejszości naro- 
dowych oraz sprawa połączenia kolejowego 
przez Kluczborg). 

Te trzy kategorye Spraw, jak również pewne 
inne różnice zań, które się mogą jeszcze oka- 
zać, mają być załatwione przez rozjemstwo al- 
bo arbitraż prezydenta Calondera. Rokowania 
w tych różnych sprawach są jeszcze w toku 
tak, że w każdej chwili istnieje możliwość pe- 
rozumienia się ze sobą obu pełnomocników, 
które mogą nczynić ingerencyę prezydcita Car 
londera zbyteczną. 


Przed dymisyą L. George'a. 


Paryż. (A. W.) „Matin* przynosi wiadomość 
o steqowczym zamiarze ustąpienia L. Georga 
Pismo to zaznacza; że nieprawdziwą jest wia. 
domość, jakoby L. George wręczył swoją dy: 
misyę Chamberlainowi. Uczyni to on jednak 
prawdopodobnie po swym powrocie z Walii Na 
decyzyę L. Georga wpłynęło niewątpliwie od« 
mowne stanowisko Stanów Zj. wobec między 
narodowej konferencyi w Genui. L. Georga 
Obawia się klęski w swej polityce zagranicznej 
i usiłuje jej uniknąć przez jaknajrychlejszą śwą 
dymisyę. 

— 


RZĄDY SOWIECKIE W BUCHARZE. 

Konstantynopol. P. A. T. (Tel. Comp.) Z TJ- 
flisu donoszą, że Enver Pasza wkroczył na cze- 
le armii czerwonej do Buc-ary i ogłosił tam 
rządy sowieckie, nawiązując natychmiast Ssto- 


| 
sunki g Moskwą, Państwo Buchary jest sprzy- 


mierzone z Kemalistami, 


Ochrona lokaterów i monopol tytoniewy 


Warszawa. P. A. T. Komisya prawnicza pod 
przewodnictwem pos. Mieszkowskiego  rozpar 
trywała art. NI. noweli rządowej © pouwyższe- 
niu komornego. Referował pos. Jasiukiewicz, 
który system podwyżek komornego ujął w 
sposób następujący: 

Od lokali do sześciu pokoi komorne ma być 
podniesione do 40-krotnej płacy z roku 1914, 
za lokale ponad eześć pokoi 40-krotna podwyż- 
ka, na hotele i pensyonaty oraz pokoje ume- 
blowane 50-krotra podwyżka, na sklepy, łokals 
handlowe i przemysłowe 60-krotna podwyżka- 
Podwyżka ta przewidziana jest na czas od 1-ga 
kwietnia do 1-go października b. r. Dla roza 
patrzenia artykułu IH. wybrano podkomisyę, 
która w ciągu tygodnia przedłoży swoje wnio- 
ski. Do podkomisyi weszli posłowie: Rajca (N, 
P. R.), Bigoński (Ch. D.), Rajski (P. S. L.). Hart- 
glass (klub żyd.), Suligowski (grupa Dubano- 
wicza), Jasiukowicz (Z. L. N.) W ciągu tego 
czasu spodziewana jest także opinia rządu ca 
do przewidzianych podwyżek. Obecny na po 
Friedzeniu przedstawiciel ministerstwa skarba 
oświadczył, że podwyżka komornego, wywQ- 
łana przez referenta, nie wywoła żadnych ol» 
jekcyj ze strony ministerstwa skarbu. 

Komisya skarbowo-budżetowa pod przewo: 
dnietwem pos. Osieckiego przyjęła w trzecie 
czytaniu projekt ustawy o monopolu tytonio- 
wym. Referowai pos. Kędzior. Po dyskusyi p. 
Thoman przedłożył wniosek, aby zamiast mo. 
nopolu tytoniowego wprowadzono system rk- 
cyzowy. Wniosek odrzucono. Przyjmując pro- 
jest ustawy o monopolu tytoniowym, komi- 
sya odrzuciła jednocześnie wniosek posłów, 
ks. Adamskiegó, Bruna i Rząda, zmierzający do 
przyznania specyalnych odszkodowań  fabry= 
kantom poza wykupem fabryk oraz do przy- 
znania rent zwolnionym robotnikom przez 
skarb państwa. Odrzucono również wniosek p, 
Moraczawskiego, zmierzający do przerzucenia 
tej renty na właścicieli fabryk tytoniowych. 


NOWA ORDYNACYA WYBORCZA DLA 
MIAST. 


Warszawa. P, A. T. Minister polecił wojewo- 
dom wydać zarządzenie, ahy po upływie okre- 
su urzędowan'a, Rady miejskie nadal sprawo- 
wały swoją działałnoćć do czasu przeprowadze- 
nia wyborów na podstawie nowej oraynacyi 
wyborczej której uchwalenie przez Sejm jest 
przewidziane w niedługim czasie. Do tego czar 
su miałyby również urzędować obecne imagt 
straty. 


Fr. 8 


Z. dnia politycznego. 
Zoamienne pochwały żydowskie. 
Wiadono, że żydzi są ze wszystkiego w 
Polsce niazadowoleni. Najmniejszy odruch sa- 
swoohrony społeczeństwa polskiego przeciw 
poraa suchwalszym uroszczeniom żydów, usitd- 
jącym z Polski uczynić Palestynę, uważają 73 
„antynemityzm”. Tem bardziej godne zazna- 
uzenia są ich pochwały. Wystąpił z niemi wy- 
ahodzący w Faryżu tygodnik żydowski „Je- 
wrejnkaja 'Tribuna* (Trybuna żydowska) bro- 
aigoa interesów żydostwa nie tylko rosyjskie- 
| t uandzo często poruszającz nasze MOSUN- 
Otóż pismo te jest bardzo zadowolone z p. 
Ponikowskisyo: „Zydzi — powiada — i posło- 
wto żyiłowscy w Sejmie popierają obecnie rząd 
£ Naczelnika Państwa, wykaaując przez to 
więksyą trzeźwrść polityczną, niż inne grupy, 
zarażone. szawinizmem i politykomanią". 
„Trzeba przyznać — pisze w innem miej- 
ECI pawr. Tribuna“ — że rząd Ponikowskie- 
go w stosunku do kwestyi żydowskiej jest 
daleko Iojalniejszy niż wszyast- 
kie poprzednie rzą.d.y, nie wyłączając 
chłopsko-socyalistycznego rządu Witosa—Da- 
rzyńskiego...* 
Bądź co bądź te pochwały polakożerczego 
organu żydowskiego są bardzo znamienne. 


Nowa ordynacya wyborcza. 


Kraków otrzyma 3 mandaty. 

Na ostatniem posiedzeniu komisyi konsty- 
tucyjnej odrzucono żądanie, a.ż.e.b.y 
podwyższyć liczbę ma.n.da.t.ów w y- 
botczych dla miast, Jedynie zdołano 
dla Warszawy uzyskać jeden mandat, tak, że 
Warszawa będzie miała posłów 16. Zresztą 
stosunki pozostają bez zmian, a mianowicie 
Poznań 3, Lwów 4, Kraków 3. 

Następnie  ustaleno w drugiem czytaniu 
okręgi dla b. dzielnicy pruskiej, a to na okręg 
29: Tczew, Starogród, Kościerzyna, Kartuzy. 
Wejherowo, Puck — 5 mandatów; na okręg 
BO: Grudziądz. Świecie, Tuchola, Chojnice, 
Sępolno — 5 mandatów; na okręg 31: Toruń, 
Chułmno, Wabrzezno — 5 mandatów; na okręg 
82: Bydgoszcz, |Innowrocław, Strzelno — 
8 mandatów; na okręg 33: Gniezno, Mogilno, 
Września, Środa — 5 mandatów; na okręg 
84: Poanań miasto — 3 mandaty; na okręg 


35: Poznań powiat: Śrem, Kościana, Leszno, 


Rąwicz — 5 mandatów; na okręg 36: Szamo- 
tuły, Czarników, Międzychód, Nowy Tomyśl. 
Grodzisk, Wolsztyn, Szmigał — 5 mandatów; 
aa okręg 37: Ostrów, Odolanów, Ostrzeszów, 
Kępno, Pleszew, Jarocin, Karmin, Krotoszyn — 
B% mandatów; na okręg 38: Huta Królewska, 
Lubliniec, Tamowskie Góry — 5 mandatów; 
na. okręg 39: Katowice, Zabrze, Gliwice — 
5 mandatów; na okręg 40: Cieszyn, Bielska po- 
wiat, miasto, Psaczyna, Rybnik, Racihorz — 
7 mandatów. 


Ze świata katolickiego. 


aaowanie Zmartwychwstańca biskupem. — Św. 
om Teresa npp UA teologii. 

Do licznych dowodów życzliwości Piusa XI. 
(fx Polski, Które w ostatnich czasach posypa- 
ty się z wyżyn Watykanu pođ adresem przed- 
stawicieli narodu naszego, przybywa nowy 
dmsód. Oto Ojciec św. dekretem Kongregacyi 
Konsystoryalnej z dnia 24 lutego b. r. zamia- 
aował biskupem trzech zjednoczonych dycce- 
zyj w prowincyi rzymskiej: Terrazina, Sezze 
l Piperno członka polskiego Zgromadzenia 
Ks, Ks. Zmartwychwstańców, ks. Salvatora 
Baccarini ogo 

Nowy Biskup-nominat jest Włochem z po 
chodzenia. Wstąpił jednak de polskiego Zęgro- 
madzenia Ks. Ks. Zmartwychwstańców. bo ca- 
łą duszą ukochał polski naród i pragnął dla 
niego pracować. Podnczywszy się języka pol- 
skiego przez: szereg lat pracował nad wycho- 
wanicmr polskiego kleru jakoi wieerektor Kole- 
gom polskiego w Rzymie, piastująo równo- 
cześnie nrzarłt Jeneralnaco sekretarza w Zgro- 
madzeniu Ks. Ks. Zmartwychwstańców. 

"a nominacya jest znakiem nadzwyczajnej 
łaskawości Ojca: św. i uznaniem pracy i zastng 
całego Zgromadzenia, oraz dowodem, jak wiel- 
kiem zaufaniem cieszy się u ster rządzących 
młody, ba zaledwie 40 lat liczący Biskup 
Mominat — zaufaniem. na które w całej: pel- 
mi zasłużył sobie głęboką nauką, pobożnością 
f inaemi connemit zaletami charakteru. 

Nominaeya powyższa nie jest bez znacze- 
nia i dla: Polski. Newy Biskup, który wyszedł 
a połskiego środowiska, smając gruntownie 
t kochając nasz naród. na nowem wpływowem 
stanowisku będzie mógł tem owocniej praco: 
mać tekże dla Polski we Włoszech, gdzie to 
prasa mam wroga nie przebiera w Środkacji, 
hy zniesławiać polskie imię. 

Blatęco z głębi serca Życzymy newemm Bi: 
skupowk — Przyjzcielowi Polski: ad multoe 
RER OSL Ks. P. P. 


Z Madrytu donoszą, że Uniwersytet w Sala- 
mžnee, posiadający słynny ongi na cały Świat 
fakultet teologiczny, nadał ów. 'Teresia dnia 
12 b. m, t. jj, w 300-letnią rocznicę jej kano- 
nizacyj tytuł: „Doktora św. teologii honoris 
tansa“, 

Fakt powyższy dał asumpt O. Michałowi 
Dftenowi O. C. D. do napisania artykułu, po 
mieezcronego w salcburgskiej „Kath. Kirchen- 
geituny", w którym stawia propozycyę, aty 
bw. Teresie sostał nadany przez czynniki kom- 
patentno tytuł „Doktora Kościoła“, „Jest to-— 
plaza on — kamień drogocenny, którego bra- 
kuje w koronie sławy áw. Teresy. Winna być 
Ona owang nietylko, jako „Doctora misttea 
w Hiszpanii, lecz także na całym świecie jako 
Dziawiaa i Nacaycielka Kościoła. 


FAME RAARZET PTA 


„WŁOS NARODU” ë dnfa T6 Marca 1922 roku. 


Uchwały sędziów i prokuratorów 


W Warszawie odbył się zjazd sędziów i pro- 
kuratorów z całej Polski. Wniosek o potrzebie 
zjednoczenia wszystkich dzielnieowych zrzeszeń 
sędziowskich w jedną organizacyę dla całej Rze- 
czypospolitej, poparty rzez delegatów sądowni- 
etwa z Małopolski i Wielkopolski, przyjęto bez 
zastrzeżeń, przyczem powołano międzyzwiąko- 
wą delegacyę do opracowania statutu i zała- 
twienia formalności. 

Zgromadzenie ustaliło, że pomimo czterole- 
tniego istnienia Państwa połskiego sądowni- 
etwo mie zajmuje należytego miejsca. w życiu 
Państwa i że wpływ sądownictwa względnie je- 
ge przedstawiciela min. sprawiedliwości, na 
działalność ustawodawczą w Państwie nie był 
w Radzie ministrów dostateeznia uwzględnia- 
ny. Z drugiej strony stwierdzone, że min. spra- 
wied], nie uwzględnia opinii przedstawicieli s3- 
downictwa w sprawach, dotyczących jego bytu 
i organizacyi Podniesiono również niezmiernie 
niskie uposażenia sędziów i prokuratorów. 

Dalej uchwalono zwrócić się do odpowiednich 
władz z wnioskiem o zniesienie podziału miej- 
seowości na klasy pod względem uposażenia 
urzędników państwowych, zwrócić sią do min. 
sprawiedliwości z przedstawieniem  niewłaści- 
wości postępowania, w przedmiocie udzielania 
zapomóg na pokrycie części wpisów szkolnych 
za dzieci sadowników, która to niewłaściwość 
polega na zmuszaniu sędziów i prokuratorów 
do uciekania się da ofiarności osób prywatnych 
i instytucyi filantropijnych, i żądać zaniecha- 
nia na przyszłość podobnego trybu postępowa- 
nia. 

Wkońcu zjazl powziął uchwałę, że dalsze 
ponad termin 1 stycznia 1923 r. zawieszenie za- 
sady nieusuwalności i nieprzenaszałności sę- 
igi wshcej nie pow.nno mieć mtjsca, jako nie 
wywołane koniecznością państwową. 

Po zamknięciu walnego zgromadzenia odby- 
ło się niezwłocznie posiedzenia nowoobranego 
zarząda głównego, na którem powołano pre- 
zydyum w następującem składzie: prezes — 
p. Ignacy Baliński, wiceprezesi — pp. Tadeusz 
Kamieński i Jan Kukiel-Krajewski, sekret. — 
p. Niedzbylski, podsekretarz — p. Józct Be- 
tley, skarbnik — p. Bolesław Zembrzuski, poł- 
skarbi =- p. Wacław Hiszewski. 


Czem się trudnią żydzi w we'sku 


W Brześciu aresztowano szer. Bergera Joska 
i Mitelsztata Adolfa Abrama i cywilnych Ba- 
zensona Mejera, Bazensona Chaima i Liberma- 
na Leona. Przyznali się oni, że są najemni- 
kami partyi komunistycznej i obo- 
wiązkiem ich było dostarczanie tajnych rozka- 
zów, które albo sami odwożą do Białegostoku 
i wręczają niejakiemu Błumowi, albo składają 
je w ruinach domu przy ul. Dąbrowskiego pod 
gruzami i. Blum przy bytności w Brześciu za- 
biera. Faktycznie w ruinach tych pod gruzami 
znalezione 18 tajnych rozkazów, 
które byy wykradzione 2 kaneelaryi wcj- 
skowych przez Bergera i Mitelsztata. Znalezio- 


jno również w też kryjówce inatrukcyę 


od bolszewików, pisaną po rczyjsku z 
wyszczegółnieniem dokumentów t tajnych roz- 
kazów nader ważnej treści, które miały być w 
jaknajkrótszym czasie dostarczone  bolszewi- 
kom. Za swoją pracę zbrodniarze pobierali 
miesięczną pensyę Í oprócz tego wy- 
nagrodzenie od każdego dostarczonego doku- 
mentu. 

Szeregowcy Barenzon i Mitelsbach zostali 


osadzeni przez doraźny sąd wojskowy w Brz2- 


ściu i skazani za szpiegostwo na karę 
śmierci, która została wykonana dnia 7-go 
b. m., inni zaś uczestnicy jako cywilni zostali 
przekazani sądowi cywilnemu. 


iskierki. 
Enkaenowi zamachowcy z „Czasu, 

Nikt z pewnością nie przypuszczał, jak stra- 
szne rzeczy groziły Polsce. Tajemnicę odsłania 
„Chas“, 
mieć dla p. Pomikowskiego „najgłębszą wdzię- 
czność' za ntworzenie rządu — „imaczej bo 
wiem — tu dosłownie cytuję wiekopomne od- 
krycie  stańczykowsko - enkaenowo - belweder- 
skiego organu — ukonstytuowanie rządu bez 
jakiepoś zamachu, co uważamy 
za najgorszą ewentua.ln.o.ść(l) nie 
mogłoby: nastąpić“. A o kilka wierszy dalej 
„Czas* jeszcze raz stwierdza bez zająknienia. 
że rząd: p. Ponikowskiego uchronił Polskę „o d 
koniecznego(l) inaczej bezrządu 
fzumachu stanu...“ 

Jak widzimy, „Czas“ pokumawszy się z so- 
cyalistami, stał się strasznie rewolucyjnym. 
Zamach stanu to: dla niego taks sobie zwykła 
„ewentualność“, Którą przełyka jak kawałek 
chleba z masłem...  Malurczko a redaktorzy 
„Czasu“ z czerwonym: sztandarem i z bomba- 
mł ruszą na ulicę. Trzeba jednak mieć dla 
nich pobłażanie. Rozpacz jest, jak wiadomo. 
złym doradcą, a oni przecie nie mogą jeszcze 
przebołeć strasznega ciosu, jaki ich dotknął, 
gły „zgniły Zachód" rozgromił państwa cen- 
tralnę i Enkaen. W swej bezbrzażnej rozpaczy 
sądzą nawet, że nie mają już nie do stracenia... 
Współczucie nakazuje mi wyprowadzić ich 
z błędu. Niech wie łudzą się, że w Polsce już 
zupełnie zapanowały stosunki meksykańskie. 
Nie na to państwo polskie zmartwychwstało. 
nie na to jest najdemokratyczniejszą republiką, 
nio na to Sejm uchwalił konstytucyę, aby Pol- 
ską w czwartym roku swego niepodległego 
bytu — znosiła potulnie jakieś zamachy i za- 
machowe rządy... Parlamentaryzm i parlamen 
tame załatwianie przesileń nie należy jeszcze 
u nas do „burżujskich przesądów*. Jeśli je- 
dnak „Czas“ z takim spokojem mówi o zama- 
chowych „ewontualnościach"*, to musimy mu 
zwrócić uwage, że w tym wypadku — gdyby 


i 

rzeczywiście znaleźli się zbrodniarze, którzyby przeznaczając razem na powyższe cele kwotę 
chcieli dokonać zamachu na konstytucyę około miliona marek. W najbliższym czasie roz- 
i prawa narodu — najprawdopodobniejszą by-ipocznie też swą działalność Delegatura Towa- 
laby ewentualność... wywieszania zamachowców |rzystwa, założona w Warszawie, 
na latarniach. To ostatecznie mogłoby się zda-| W SPRAWIE WYWOZU WĘDLIN I TŁU- 
rzyć, gdyby jacyś łotrzykowie pokusili się: SZCZÓW Z KRAKOWA. Wobec masowego wy- 
o wcielenie w czym zamachowych idei „Czasu“. | wozu wędlin i tłuszczów z Krakowa, Magistrat 

W każdym razie dobrze się stało, że krakow- | przypomina, że w myśl obowiązujących przepi- 
ski organ zamachowców zdradził swe ukryte sów, wywóz tych artykułów w ilościacp ponad 
myśli. Jest to wskazówką, że w głowach de-|2 kg. do powiatów granicznych bez zezwolenia 
speratów enkaenowych powstają rzeczywiście | odnośnych władz, jest zakazany. Przekraczająr 
jakieś rorpaczliwe plany (a meże i nadzieje |cy narażą się na bezwzględną konfiskatę wy- 


na pomoc Berlina?) Społeczeństwo polskie mo- 
Że więc zawczasu przygotować się na wypa- 
gdyby ziarna „Czasu“ wydały owoce 


machu. Likwidacya ta musiałaby odbyć się 
z wielką parad% bo bylby to jednocześnie 
pogrzeb Enkaenu, który. choć umarł, chce je- 
szcze żyć (w Stronnictwie — o ironio — .-pań- 


wożonych towarów, a nadto będą ukarani are 
sztem i grzywną. 

ECHA NAPADU NA KASYERA W SZCZA- 
KOWEJK Jak się dowiadujemy, dzisiaj rano 
ma być przywieziony do Krakowa pod silną 
eskortą jeden ze sprawców napadu na kasyera | 
w Szczakowej, niejaki Fudalski. Bandytę are- 
sztowano w ubiegłym tygodniu w Będzinie: 


Nr. 62. 


niebawem przystąpić do 
swoich zamiarów. 
WYSTAWA  SICHULSKIEGO WE LWO- 
WIE. W ubiegłą niedzicłę otwarto w Towa- 
rzystwie Sztuk Pięknych (Muzeum przemyslo- 
we) wystawę obrazów  Sichuiskiego z eyklu 
„Wojna“, składającego się z T1 kartonów. 
WIECZÓR WITTLINA. Staraniem Zaw. 
Związku literatów we Lwowie wrządzony zo- 
stał wieczór autorski J. Wittlina, jednego z wy: 
bitnych poetów wśród „,Najmłodszej Polski”, 
autora wspaniałych „Hymnów*. Wieczór wyr 
pełniły utwory oryginalne, oraz tłumaczenia 
z liryki chińskiej, ze starobabilońskiego poer:a- 
tu, a przetłewszystkiem z „Odysse””, remie 
Wane przez samego autora. 
ARESZTOWANIE SZPIEGA NIEMIECKIEGO 
WE LWOWIE. Onegdaj zestał aresztowany ww 
Lwowie niejaki Feld, żyd, pod zarzutu te 
bezpiecznego szpiegostwa na rzecz Niemi:a., 


urzeczywietnienia 


stwowem'1) Należałoby już teraz ogłosić an-|Stanie on przed trybunałem doraźnym tużejsze- | Feld, udający zresztą chorego umysłowo, wktę: 


kiete co do programu i miejsca tej uroczysto- 
ści Rzucam tu pierwszy swoją myśl: najodpo- 
wiedmiejszą byłaby ulica, na której do dziś 
dnia widnieją tabliczki z tak drogim sercu en- 
kacnowych zamachowców napisem „Uk 56 Li- 
shopada”. Tam oni nawet umieraliby z bicyim 
fiśmiechom na ustach. Ostatecznie możnaby 


dek 
i Gbmydleć plan likwidacyi ewentualnego z3- 
| zrabić im tę przyjemność, € 


PURIMBAL W TOW. TECHNICZNEM. 

Wezoraj wieczorem przechodnie zauważyli 
wielką ilość masek, 
Technicznego, Zdumieni zapytywałi, jaki te 
bal urządza Tow. Techniczne w Wielkim Po- 
ście. Odpowiedź brzmiała, że jest to purimbal. 
Zwrócono się wobec tego do naszej Redakcyi 
z zapytaniem, czy istnicją w Krakowie dwa 
Towarzystwa Techniczne: polskie i żydowskie, 
gdyż nie chciano wierzyć, by polsoy tech- 
nicy swą salę, znajdującą się w samem seor- 
cn Krakowa, w sąsiadztwie Uniwersytetu i sta- 
rych kościołów, oddawali żydom na maska- 
rady purimowe, któremi żydostwo święci od 
wieków swój tryumf nad gojami (wyrżnięcie 
70.000 gajów na prośbę Żydówki Estery). 
Chyba zaszło tu jakieś przykre nieporozumie- 
nie i Tow. Techniczne nie zdawało sobie spra- 
wy z tego, że oddaje swą salę na święto rado- 
sne wrogiego nam żywiołu. jakby już tryum- 
fującogo z powodu bliskiego zdobycia Krako- 
wa. Czy wreszcie nie obudzi się w naszych to- 
warzystwach wstyd i poczucie godności naró- 
dowej? 


ZAKAZANE OGŁOSZENIA O TRANZAK- 
CYACH W OBCEJ WALUCIE. 
Minister spraw wewnętrznych rozesłał okól- 
nik do wszystkich województw, którym pole- 
ca wydać zarządzenia, aby w wypadku umie- 
szczenia ogłoszeń w czasopismach 6 tranzak- 


| CS == z p: 
KRONIKA. 
| 


cyach wawnętrznych z podaniem ceny kupna: 


i sprzedaży w walutach obeych, winni być po- 
ciągani do odpowiedzialności sądowej w myśl 
ant. 3 dekretu w przedmiocie tymczasowych 
cd i l + 

PRZEDŁUŻENIE TERMINU ULGOWEGO. 

Ministerstwo skarbu przedłużyło okres ulgo- 
wy dla wydatków budżetu 1921 r. do końca 
marca 1022 roku. Wobec tegu wszyscy intere 


sowani, którzy swych należytości do końca lu- 
tego b. r. podjąć nic mogli, winni natychm'ast,. 


a w każdym razie przed 1 kwietnia b, r., zgło- 


sić się we właściwej Kasie skarbowej wraz 


z tałonami po odbiór tych należytości. 


Kraków, 13 marca. 
FUNDUSZ JUBILEUSZOWY IM. STANI- 


go sądu okręgowego karnego. 

WIADOMOŚCE POLICYJNE. Wczoraj aroszto- | 
[wano Cecylię Frasiównę, iat 20, służącą, któr% 
swemu _ praccdawcy skrada bielizne, wartości 
166.000 Mk. Frasiówna twierdzi, że bielizne sprze- 
Idała jakiejś kobiceie za 8000 Mk. 
| Wezoraj wpadł w ręce polievi W. Siekański, 1. 37, 
żebrak, który przy sposobności zbierania. jałmażny 
(skradł z kuchni w mieszkaniu przy ul. Krakow- 
| skiej, T par trzewików i chustizę do odziewania, 
|wartości 23.000 Mk. 

Policyva aresztowała Józefa Piatka, lat 16 i Jó- 
zofa Młyńczyka,; lat 20, tenuiuatorów p ukarskich, 
którzy na szkodę swego pracodawcy dopnszczali 
się od dłuższego czasu systematycznych kradzie- 
ży mąki. Szkoda wynosi około miliona marek. 

W związku z kradzieżą biłuteryi na szkodą p. 
Schwahenthau — o czem niedawno donosiliśmy — 


wchodzących do Tow. | aresztowano głównego sprawcę tej kradzieży, M. 


Zimmera. lat 24. Jak już pisaliśmy, Zimmer dla 
jupozorowan.a umysłowej choroby, celem uniknię 
cia adpowiedzialności, wszczął przed kilku dniami: 
„awanturę w cukierni Legionów przy ul. Szewskiej, 
w następstwie czego odwieziono go do szpitala 
w. Łazarza na oddział obłakanych. Obecnie wy- 
puszczono go ze szpitala jako symulanta, nato- 
,miast zaraz potem zaopiekowała się nim policya 
i odstawiła Zimmera do więzień sądu okr. karnego. 


STAN ATMOSFERY: Wskutek przesunięcia się 
l obszaru wysokiego ciśnienia z mad Niemice w kie 
Irunku  północno-zachednim: i związanego z tem 
spadku ciśnienia w Polsce, nastąpił wzrost za- 
;chmurzenia. 
| W całym kraju notowano przymrozki a w 
ldzinach popołudniowych temperatury wałały się: 
ik wia od +3 (Pińsk) do -+8 (Poznań, Kra- 

ów). 

Kraków 8 wieez.: Ciśnienie 762.6, tomperatura 
+43, maximum -+-9.1, minimum —1.5; stan 
uicba: pogcdnie, 

Prognoza na środę: Chmurno, chłodno, 
miejscami drobny opad, wiatry z zachnadu i pół- 
nocnepo-zachodu. 


Z Polsk! | ze Świata, 


POZNAJCIE WILNO! Akademicka  Spół- 
jdzie'mia wytwórczą Uniwersytetu Stefana Ba- 
torego w Wilnie organizuje Sekcyę turystycz- 
ną. w celu ułatwienia poznania Wilna rodakom! 
m Zach. Małopolski, erav dostarczenia (pracy 
kolegom i koleżankom. Sekcyą turystyczna. 
A. 8. W. zwraca się do osób, życzących zwie- 


dzieć Wilno, z prośbą o wczesne zgłaszanie 
ofert do biura $ ystycznej Akademi". 
Ej Akadap; 


INSCENIZACYT ZAMACHU NA KARACHA. 
NA usiłował dokonać w Warszawie niejaki 
Nowak. Został on aresztowany 4 zezmal. żB na- 
wiązał stosunki z jakas organizacyę niepolską, 
której wszelako wymienić nie chce i z jej te 
namowy miał dokonać zamachu na warszaw- 
skiego reprezentanta sowietów, p. Karachana. 
aby wskutek tego zadrażnić stan pekojowy 
miedzy Polską a sowietami, Źródłem intrygi. 
której celem była inseenizacya fikcyjnego za- 
machu na p. Karachana — trzeba podkreślić 
wyraźnie. bynajmniej nie jest Rosya sowiecka. 
+ SPADEK DOLARA W WARSZAWIE. Na. 


SŁAWA PRZYBYSZEWSKIEGO.  Urządzona | Wczorajszem zebraniu giełdy warszawskiej dał 
z inicyatywy krakowskiego Związku literatów, | przy końcu zauważyć pewien spadek kursu 
a przy współudziale grona zaproszonych pań, obcych walut, a zwłaszcza dolarów. Według 
oraz artystek i artystów dwu teatrów krakow- | „Przeglądu Wieczornego”, zjawisko to jest wy- 
skich, zbiórka w czasie uroczystości jubieu- nikiem szerokich operacyi, rozpoczętych przez 
szowych Przybyszewskiego w Krakowie na do- ;P. K. K. P., która od wczoraj zaczęła się po- 
chód gimnazyum polskiego w Gdańsku. dała zbywać większej ilości dolarów. 


Słowackiego 61.023 Mk., w Starym Teatrze 
27.038 Mk., w teatrze „Bagatela” 65.651 Mk. 
Razem: 158.712 Mk. 

WALNE ZEBRANIE AKAD. KOLA T.S. L 
W ubiegły czwartek odbyło się nadzwyczaj- 
ne walne zebranie Akad. Koła T. S. L. Za- 
rząd dotychczasowy z kol. Helczyńską na cze 
le, który wznowił działalność powojenną Ko- 
ła, postanowił ustąpić miejsca nowym siłom, 
Na walne zebranie przybyło kilkadziesiąt osób, 
c» jest nadwyraz pocieszającym objawem za- 
interesowania się młodzieży życiem społecz- 
nem. Zebranie zagaiła kol. Hełczyńska, W wy- 
barach da nowego Zarządu powołano na pre- 
zesa kol. Dzięgla, sekret. kol. Czesankowa, 
skarbn. kol- Kalezyńskiego. Nowy prezes 
w krótkiej, silnej przemowie wykazał potrze- 
bę pracy społecznej około prawdziwego zde- 
motratyzowania mas chłopskich i robotni- 
czych i zapowiedział intensywną akcyę Koła 
w najbliższym roku. Za słowa, z których wia- 
ła energia, zapał i zrozumienie sprawy, na- 
grodzono mowcę gorącymi oklaskami. Dalsze 


który we wstępnym  artykułe każe) następujący rezultat: W teatrze miejskim im. | JUBILEUSZ BR. NEUFELDÓWNY. Dnia 12 


jb. m. obchodzono w warszawsk'am Tow. lite- 
ratów i dziennikarzy jubileusz czterdziestu 
letniej pracy dziennikarskiej p. Bronisławy 
Neufcldówny. Na koleżeńskiej „czamzej kawie” 
zebrało się grono osób ze świata dziennikar- 
skiego i literackiego. W imieniu Tow. przema- 
wiał wiceprezes p. Jarkowski, życząc jubi 
latce dalszej owocnej pracy. 

BÓJKI W BÓŻNICACH WARSZAWSKICH, 
W sobotę doszło pierwszy raz w Warszawie 
do awantur w bóżnicach między Svonistami 
a ortodoksami. Szło o to, że syoniści porozsy- 
łałi do bóżnie móweów-agitatorów, którzy usi- 
łowali przeprowadzić w hóżnicach rezo!ucye 
przeciw stanowisku ortodoksów w sprawie po- 
lityki syonistów w Palestynie. Rezolucye te 
miało się wysłać w imieniu bóżnic warszaw- 
skich do nadrabina Hertza w Londynie. Orto- 
doksi: uważali tę agitacyę w bóżnieach za nie- 
dopuszczalną. Organ ortodoksów informuje te- 
dy, że „w wielu bóżnicach wynikły skandale 
i przełożeni bóżnie musieli sprowadzić policyęg". 
,Syoniści przyslali do bóżnie „bojówki” — jak 


punkty porzadku dziennego wypełniła dysku- pisze rzeczony organ — „którzy rzucili się na 
sya nad sprawą wkładek, karności arganiza- protestujących ortodoksów i zaczęli ich: bić”, 
cyjnej i t. p, a w Związku ze sprawą lokalu| W wielu bóżniench bójki te zakończyły się 
w Domu Akademickim powziętę jednomyślnie | rozlewem krwi. Pomimo takich awantur, ayoni- 
uchwałę, domagającą się pozostawienia Koła |Ści wysłali do Londynu na imię nadrabina: de- 
w domu, w którym Koło od początku swego |peszę, że w przeszło 100 bóżnicach w Warsza 
istnienia posiada swńi lokal. wie uchwalono rezolucye przeciw zachowaniu 
“WARSZTATY PRACY DLA INWALIDÓW. ;się ortodoksów w Palestynie. 
Tow. zagród dla inwalidów w Krakowie nai 0 AKADEMIĘ EKSPORTOWĄ WE LWO- 


dować dla zgłaszających się inwalidów cały wej lwowskiej konferencya informacyjna w 
szereg warsztatów, a mianowicie: 5 szewskich, |sprawie założenia Akademii eksportowej we 
2 krawieckie, 1 ślusarski, 1 zegarmiatrzowski. |Lwowie. Z przebiegu obrad okazało się, że po- 
1 stolarski nadto dwu ciemnym dla warsztaty |mieszczenie dla Akademii, oraz koszta, potrze- 
szczotkarskie Ponadto udzielono zasiłki na |bne na jej urządzenie i ntrzymanie, są zape- 
jotwarcie zakładu fotograficznego i sklepu, |wnione, tak, że prezydyum Izby będzie mogło: 


ostatriem posiedzeniu zarządu uchwaliło ufun- , WIE. Dnia J0 b. m. odbyła się w Izbie Ę 


cał się nd dhiższego czasu do rozmaitych władz 
jako konfidont. Tymczasem poalicya w Staro- 
gardzie na Pomorzu, śłedzaca bardzo rozgatę: 
zioną sieć szpiegowską  Niemeów na terenia 
Po'ski, domiosła do Lwow”, że Feld jest szpie- 
giem  miemieckim, działającym z po'ecenią 
centrali szpiegowskiej, miemieckiej na Pomorzu, 
Rówmocześnie dostali się w ręce wiadz polskich 
inni członkowie tej wielkiej bandy szpiegów, 
wyśledzeni przez władze pomorskie. 

Podobno za teren specyalnie uprzywdłejowa- 
ny obrali sobie Niomey Małopolskę Wschodnią, 
0 czem świadczą też inne niedawne areszto- 
wania. 

ZNOWU NAPADY RABUNKOWE. We wsi 
Malinimie w powiecie miechowskim dokonano 
o póinocy dnia 9 b. m. dwóch śmiałych napa- 
dów rabunkowych. W pierwszym wypadku 
trzej zamaskowami bandyci, uzbrojeni w rewol- 
wery, wdarli się do mieszkania E. Salpetra. 
Opryszki, steroryzowawszy rodzinę Salpetrów, 
zrabowali 250.000 Mk., 3 portfele; oraz rozmaita 
przedmioty, poczem zbiegł przez okno. — Bey- 
pośrednio po tym napadzie, bandyci ndali się 
do domostwa L. Tingera i wyrąbawszy drzwi, 
wpadłi do świetlicy, chcąc rozbić kawą z pie 
niądzmi, Tioger wyszedi nicspostrzeżenie na 
podwórze i zaalarmował służbę. Bandyci, wi- 


fo |dząc nadchodzących ludzi, zbiegli przez okno 


i znikli w ciemnościach noey. Sprawców obu 
tyeh zuchwałych napadów dotychczas nie wy» 
kryto. 

NAJWIĘKSZĄ ILOŚĆ RADIUM W EURO 
PIE będzie obecnie posiadał z daru rządu cze- 
skiego szpital na Vinohradach w Pradze, a mia- 
nowicie 3.1 prama. W szpitalu tym otwarty 
już został instytut radiorerapentytzny pod 
kierownictwem Dra Tomanką, który poczynił 
specyalne studya nad stosowaniem radium 
w Ameryce, Anglii i Francyi, 

Większe ilości radium, niż pomieniony szpi- 
tal czeski, posiadają: Samtorynm Kelley'a 
w Bałtimore — 5 gramów i Memorial Hospital 
w N. Jorku — 4 gramy. 

POSTĘPY TELEGRAFU BEZ DRUTU. 
„Tiigl Rundschau? donosi, że inżyn*erowt mfe- 
mieckiego Towarzystwa telegrafu iskrowege 

Dedo eż „SZLO e 


ataie „nią $ 
rat, odbierający depesze ze stacyi, oddalonych 
na 19.000 kilometrów. Już teraz można przesy» 
łać depesze między Nawem a stacy urządzo- 
ną pod Buenos Aires, która znów chwyt» znaki 
stacyi japońskiej z edlegrości 19000 kiome 
trów, co stanowi prawie połowę obwodu 
ziemi. 

CZŁOWIEK, MAJĄCY 10%  NARZECZOL 
NYCH. Dzienniki czeskie donoszą, że w Lipni- 
ku na Morawach udało się aresztować niejakie- 
go Vałeka, który obiecywał małżeństwo, a po< 
tem je „naciągał”, 100 pannem i wdowom. Pos 
stępowanie tego oszusta było bardzo proste, 
łecz zawsze uwieńczone pożądanym skutkiem. 
Przedstawiał się mającym chęć wyjścia zamąż 
kobietom jako właścicieł dóbr, wkradał się 
w ieh łaski zaręczał się i namawia. aby z nim 
pojechały obejrzeć jego dobra. Na dworca 
oświadczył, że pieniądze zostawił przez zapo- 
mnienie w domu. Ofiara wierzyła w to zawsza 
i dawala mu do rozporządzenia swą portmonot- 
kę zwykle 7 większą kwotą pieniedzy. Valek 
przyjmował chwilowo pożyczkę, kupował bile 
ty dł obojga i... ułatniał się na najbliższej 
stacyi. 


Zaw'adomienia | komurikaty, 


ODCZYT POŻEGNALNY  RRZYBYSZEWSKIE. 
GQ ua temat „Szopen* odbędzie się dziś (środa) 
6 godz. 8.36 wieczorem w wielkrej: sali „Sokoła”, 
Nieznaczań jnż tylko ilość pozostałych biletów do 
nabycia w księgarni Krzyżanowskiego (Rynek 
A-B). — Jubilat opuszcza Kraków jutro. 

Z TOWARZYSTWA FILOZOFICZNEGO. We 
czwartck dnia 16 b. m. o godz. 6 wiecz., przy ul 
Św. „Anny 12, prof. Dr Bohdan Szyszkowski wy- 
głosi odczyt p. t.. „O; naturalnej, jednostce czasu”, 

FELICYA MROZICKA, uczenica wybitnych 
$piewaków-pedngogów, Oraz znakomitego artysty, 
i śpiewaka opery w Dóznaniu, prol. A. Ludwiga 
egaaminowana nauczycielka śpiewu (śpiew solo- 
wy, solfeg. śpiew chóralny), udziela lekeyi. śpiewu. 
solowego, Kraków, ul. Czysta 13, 381 

TRIO POŻNIAK, DEMAN, DECHERT. W dniu 
19 maca b. r. w sali Starego Teatru bedzie prać 
Trio Poźniak, Demar, Dechert. Zespół tem, zna 
ny w całej. Europie, zawita do Krakowa ji im 
nych mias: polskich, a mianowicie: Warszawy 
kwowa, Lodzi i t. d. Członkowie tego zespołu 
znani wirtuozi. Poźniak, Krakowianin. były ucze! 

rot. Szopskiego i Lalewicza, a następnie m'atrzów 
berlińskich,» jest obecnie profesorem kursu mi» 
strzowskiego gry fortepianowej we Wrocławiu. 
Niedawno został zaproszony na profesora Aks«da< 
mii muzycznej w Dreźnie i równocześnie do Man- 
heim, gdzie prawdopodobnie przeniesie się nieba- 
wem. Deman i Dechert, to artyści berlińscy, Dro- 
fesorowie w tamtejszych konserwatorrach. Zespół 
ten osiągnął sławę pierwszorzędnego tria europej: 
skiego. Pozostałe bilety można nabywać u Braci 
Łipskich (uł. Sławkowska), a w dzień 19 b. m. 
przy kasie Starego Tratru. j 

WIELKI RAUT SYNDYKATU DZIENNIKA: 
RZY KRAKOWSKICH, Komitet ustalił już pro- 
gram artystycznej cześci rautu. Uproszone są na- 
stępujące artystki i artyści do wspó'działu w rau- 
cie: pp. Skalska oddeklamuże szereg utworów li- 
rycznych, p. Ordyńska przedstawi swój niwy reż 
vertuar wesoły. a p. Róża Bogócka odśpiewa 6z6- 


e AKA Wa 


Nr. 62. 


fig najnowszych piesni, Nadto wystątuj znani nu- 
moryści krakowscy, a to pp: Wyrwicz. Kaden 
i Rentgen z gitarą. Modne tańce otworzą pp. Ko- 
szutscy. Bilcty sprzedaje się od dnia dzisiejszego 
codziennie od 4—6 wiecz, w Redakcyi „Czasu“, 
Raut odbędzie się w niedzielę dnia 19 b. m. w sa- 
lach Starego Teatru. 

RAUT NA KOLONIĘ W PORĘBIE WIELKIEJ, 
pod orta prezydenta ministrów Antonie- 
go Ponikowskiego i Aleksandrowej br. Wodzi- 
ckicj, zapowiada się pod każdym względem zńa- 
komicie. Pozostałą ilość zaproszeń i bilety mme- 
rowane, po 1500 Mk. i akademickie po 500 Mk. 


wydaje komiteś codziennie od 4—6 w Esplanadzie | jące* 


(sala boczna). 

Wszelkie datki na cele kolonii wakacyjnych 
przyjmuje skarbnik Towarzystwa, prof. J. Ostrow- 
ski (gimn. ów. Jache). 

Przez omyłkę opuszezono kilka nazwisk w spi- 
gie osób komitetu. W skład Ścisłego komitetu 
rautowego wchodzą: prezesa Akademii Um. Kazi- 
mierz Morawski, dyr. Wiktor Posorzelski, prof. 
Karo? Stach, Dr Weiner, prot. Kremer i prot. 
Jodłowski. 


„GŁOS NARODU" s dnia 16 Marca 1922 roku, 


Renertuar teatru miej. ka. A. Słowackzieza, 

Środa 15 b. m.: „Klątwa“ Wyspiańskiego. 

Czwartek 16 b. m.: Mizantrop“ Moliera. 

Piątek 17 b. m: „Matka“ Przybyszewskiego. 

Sobota 18 b. m.: „Dzieci ziem“ T. Rittnera. 

Niedziela 19 b. m: Po poł. „Pan obrońca” Mol. 
nara“, wiecz. „Horsztyński* Słowackiego. 


Miejski teatr: Opera i Operetka. 


Środa 15 b. m: „Trubadur“. 
Czwartek 16 b. m.: „Królowa cyrku”. 3 
Piątek 17 b. m; „Cavalieria Rusticana" i |» 


Sobota 18 b. m: „Amor w śniegu”. 
Repertuar „Nowości, 
Środa 15 b. ma.: „Krowoderswie Zuchy*. 
Czwartek 16 b. m.: „Krowoderskie Znchę*, 
Teatr Maryonetek, 


(pl. Masejki 5) 
wystawia w czasie od 14—17 b. m, baśń „Szkiana 


SZOPKA WARSZAWSKA. Pełna ruchu akcya|góra" w 4 aktach, z prologiem. Początek przed- 
rowiety, ilustrowana muzyką kabaretową i tanecz- |stawień o godz. 2.30, 4.30 i 6.80, w niedziele o 2.30, 


nymi ruchami barwnych figurek, okazuje niesła- 
bnacą siłę rozśmieszania widowni. Oklaskiwane są 
zwłaszcza figury i piosenki Paderewskiego, Halle- 
ra, Michalskiego, Solskiej, giełdziarza i pani Konv. 
Przedstawienia rozpoczynają się, począwszy od 


omiedziałku, o godz. 8 wieczorem w sali Starego | 


tatru. 


Wiadomości kościelna 


REKOLEKCYE DLA P. T. PAŃ odbędą się 
w Kościele SS. Domin kanek „na Gródku" (ul. Mi- 
kolajiska 21) od dnia 20—25 b. m., nauki o godz. 
6 wieczorem. Konferencys wygłosi T .0. Konst. 
Żukiewicz, Dominikanin. 


CEGIELKI WAWELSKIE. 


Dalsze cegiełki wawelskie ufundowali: 2081-szą 
warszawskie seminarya naucz.: im. Orzeszkowej 
Konarskiego, Zmartwychwstanek, Wołowskiej 1 
Btramfówny; 2082-ga Dowództwo i oficer. sztabu 

bryg. jazdy; 2088-cią Konstant. Zarombie, w 
uznaniu zasług dla sprawy urzędu — koledzy z gł. 
urzędu likwid.; 2084—6 (3 ceg.) funkcyonaryusze 
państw. policy; Województwa poznańskiego: 
2987-mą pułk. Litwinowicz Aleksander, Warszawa, 
27 lutego 1922 r.; 2088—2107 (20 cegiełek) Tow. 
górniczo-przemysłowe „Saturn*; 2108-mą Henryk 
Liwczyński. naczelny dyrektor Tow. „Satnrn*; 
2109-tg oficerowie Adjutantury generalnej Ns- 
czelnego Wodza; %110-tą pracownicy elektrowni 
w Sosnowcu — wyłarniae po 30.000 Mk. za ce- 
giełkę. 


NEKROLOGIA. 


t Dr Józef Maryewski. Wczoraj 
zmarł w Krakowie Dr Józef Maryewski, syn 
byłego prezydenta m. Podgórza. Ś. p. Maryew- 
aki, po odbytych studyach prawniczych na 
Uniwersytecie Jagiell., poświęcił się zawodowi 
Będziowskiemu. Następnie pracował w proku- 
tntocyi skarbu, potem w Ministestwie oświaty. 
W czasie okupacyi niemieckiej b. Kongresów- 
ki położył wielkie zasługi dla Polski, pracując 
w referacie osadniczym komisyi likwidacyjnej. 
Po kiku latach pracy publicznej. 6. p. Maryew- 
aki usunął się w zacisze życia gospodarskiego 
t ramieszkał w swym majątku w Jugowicach. 

É. p. Zmarły pozostawił żonę z Korczyń- 
skich 1-0 voto Mięsowiczową z dwojgiem 
drieci, 

Bzięki obywatełskiemu stanowisku, oraz nie- 
zwykle prawemu charakterowi, 6. p. Maryow- 


ukł: zyskał cobla ogólną A 
watie biet ogóluą sympatyą, ta też przed 


tak zasłużonego dła paźstwz 


szybko, nerwowa, niespokojnie... 


4, 5.30 1 T 


ża sportu 
Cracovia — Jutrzenka B : 0. 

Sezam piłkowy” rozpoczął się w sinem i szybe 
kim tempie — boiska Krakowa zalłudniły się 
znaczną ilością widzów. Forma naszych dru- 
żyn wymaga jeszcze wiele do życzenia. Craco- 
via aczkolwiek grała chwilami bardza ładnie, 
nie wytrzymała tempa, zwłaszcza dotyczy to 
linii pomocy. 

Wisła — Makkabi 0:1. 

Niezasłużona przegrana Wisły —. Czeryen, 
którzy wystąpili w zmienionym skladzie, zapo- 
wiadajo, bię bardzo dobrze, 


r 


Walne Zgromzdzenie Cracovii 
odbyło się w niedzicię w sali Tow. lekarskiego 
przy licznym udziale członków. Po udziełeniu 
absotu!ory om staremu Zarządowi, wybrano pre- 
zesem zasłużonego przyjaciela i pracownika 
sportu Dra E. Cetnarowskiego, wiceprezesami 
Dra Hłidija i Aleks. Demhnskiego, sekreta- 
rzem Dr kap. Izdebskiego. Nowy Zarząd otrzy- 
mawszy od zebrania dyrektywy, rozpocznie 
z pewnością energiczną pracę w kierunku roz- 
woju jaknajwiększej ilości gałęzi sportu, 


56 
„Naga Dusza”. 
(Odczyt St. Przybyszewskiego). 


«Sala Starego Teatru wypełniona po brzegi. 
Przyszli prawia przeważnie ci, którzy Przyby- 
szewskiego dotąd nie rozumiali i którzy w two- 
rze Przybyszewskiego zwykli byli szukać Ji 
tylko fabuły perwersyjnych podrażnień, tanich 
sensacyj erotycznych... Typ aryjski w przy- 
gniatającej — mniejszości. ; 

Nastrój wyczekiwania... webodzi  Przyby- 
szewski — ongiś w Polsce człowiek prawie że 
legendarny. Mag... arcykapłan szatana..., de- 
mon... Postać wysmukła, głowa siwa, z lekka 
pochylona, o ostrym, charakterystycznie wy- 
dłużonym profilu, twarz zorana latami 'i znu- 
żeniem.., tylko oczy żywe, iskrzące. Mówi 
Czasem się 


obywatela wywołała w szerokich kołach szczę. | 7=P2li, skandując myśli swoje rytmem słów na- 


ry i glęboki żal. Ojcu zmarłego, dyr. Franci | nietnych, twerdych, nieodpartych. 


azkowi Maryewskiemu, towarzyszy powszechne 
mrspółczucie. 

+ Helena Horodyska. Na Spiszu 
W Nowej Białej zmarła dnia 12 b. m. jedna 


czasem 
zgrzytem przejedzie po duszach słuchaczy jak 
po szkle... 


Mówi o sobie, o swoim artystycznym progra- 
mie, o swojej walce. Naga dusza! Żadne z wy- 
stąpień „Młodej Polski“ _— mówi — nie spot- 


u zasłużonych działaczek na polu społecznem | kalo sig z takiem nieporozumieniem, z taką bu- 


I narodowem 6. p. Helena Horodyska. Urodzo-- 
na 1886 roku w Bratkowicach koło Stryja, od 
roku 1907 pracowała jako nauczycielka w tym- 


p > pierwsza w Małopolsce stworzyła 
drużyny  skautowskie młodzieży Żeńskiej. 
Wi cząsia ewakuaeyi zaznaczyła się 8. p. Horo- 
= w wybitną działalnością wśród uchodźców 
sdn Ń a szczególniej w czasie 2-letniego 
nami 1 W barakach w Choceniu, gdzie, jako 
ozy cieka w szkole barakowej, kierowała 
LA t OŚwiatową w tem mieście barakowem, 

acom do 20.000 uchodźców, W roku 1917 
pracowała dłuższy czas w „Domu sierót* w 
Białym Prądniku. W barakach choceńskich na- 
bawiła się choroby piersiowej, która tamowała 
ej wolę i chęć do pracy. Zmarła na posterun- 

jako naucz 
Cześ Jej pamięcił 


—— o 


ZAMIAST WIEŃCA NA TRUMNĘ 8. P. MI- 
CHAŁA WCISŁY, złożyli Aa Magistratu 
kwote ROLO Mk, na Tow, ratunkowe. kwotę 10.540 
mark na Zakład sierót Felicyty Żurowskiej, a 7a- 
miaa, wieńca na m 


Alamistrtu, kwotą 9.17 
M 


i kwote 10.000 Mk. Mk. na Rodzinę sieroc 
Z teatrów krakowskich, 


E mlodzieży, na Tow, ochrony dziec 


Z TEATRU J. szk 
Dzisiaj arcydzieło PLA LLEGO komunikoją: 
Żmijewszką | Adwentowiczem w wa* z p 


„Mizsntrop* grany będ ach glównye 


raz, wa czwartek 18 b. m. Piątkowe 
„Matki* yaknpione zostało przez N. U. 
przedzi konferencya prof. L. Skoczylasą; W go 
tę atrakcyjne „Dzieci ziemi”, W niedz 
Tem uroczyste przedstawienie z okazyj imie 
Naczelnika państwa, powtórzony będzie 
sztyński*, t 
OPERA I OPERETKA. Ignacy Mann, bohater- 
Ski tenor opery Iwowskiej, którego każdy wystep 
gromauił tlumy słuchaczy, wystapi dziś, we śro- 
4 15 b. m. w roli tytułowej” ..Trubadura*, Re- 
atte obsady tworzą pp: Jelimcewa (Leonora), 
K ataginin fbr. de Luna), Mazanek (Fernando), 
zniewiczówna (Azncena) i inni. | | a. 
(uż TEATRU „NOWOŚCI“ komunikują: Dzisiaj 
ste „Rrowoderskie Zuchy* z gościnnym Wy- 
ką G Kolman i St. Turskiego. ga Tu 
+, Przedstawienia wypelniały stale widownię tes- 
a. zyskały niebywałe powodzenie. 


„Kobieta 


ycielka w Ziemi Spiskiej. — 


6. p. Jana Włocha, rader | leżć ujście 


„Hor? 


rzą urągań, kpin, aż do najtańszych brukowych 
drwinek w rodzaju popularnego Towtcipu andru- 
sów warszawskich: „Jak cię gruchnę w nagą 
duszę, to ci się meta-jucha poleje!*. A przecież 
pojęcie „nagiej duszy”, zasadniczo nawet nie 
nowe (spotykamy je bowiem u metafizyków 
niemieckich i u symbolistów francuskich, a 
przedewszystkiem u romantyków), to tylko 
próba ujęcia źródeł twórczości. Odwrócenie 
od świata zewnętrznego w mistyczne „mare tc- 
nebrarum życia duszy, w ten ocean podświado- 
mych zagadek, przeczuć, wizyj,  Pominięcie 
świata zmysłów, oczywistości zewnętrznej... 
sen — Życiem. Nowa Sztuka (o ile można mó- 
wić o jakiejkolwiek nowej sztuce) działa za 
pomocą intnieyi, jasnowidnego objawienia, eks- 
tazy, za pomocą syntezy uczuciowej, gdzie w 
jakimś poza pięciozmysłowym akordzie dźwięk 
przętwarza się w kształt, linia w barwę, barwa 
w zapach itp. | 

Mówiąc o swojej eałej dotychczasowej twór- 
czości, zeznaje Przybyszewski w pokorze, że 
była ona tylko przygotowaniem do tego, co po- 
winicm był zrobić. Jedyną zaslugą, jaką so- 
bie przypisuje, jest przełamanie pewnych uświę- 
conych kanonów, aby dusza polska mogła zna- 
dla swej przemożnej tęsknoty i 
wkroczyć w obsza:y panowania Duszy wszech- 
ludzkiej. Hołd, który mu w trzydziestołecie 
twórczej pracy składa Kraków, uważa dla sie- 
bie za zgoła nte zasłużony. „Młoda Polska“ nie 
umarła, odrodziła się w „Najmłodszych”, w 
tych futurystach, ekspresyonistach, czy jak ich 


k tam kto chce nazywać, których utwory z maj 
zie w tym tygodnia tylko | większą przyjemnością byłby na łamach swego 
Przedstawienie | „Zycia“ zamieszczał, 


Prelekcyę swoją kończy Przybyszewski 


ielę wieczo- | wspomnieniem swego pierwszego do Krakowa 


przyjazdu, przed dwudziestu paru laty. Odtąd 
związały go z Krakowem nici najserdeczniej. 
szych więzów. Kraków — to najpełniejsze obja- 
wienie duszy polskiej, twierdza ducha polskie- 
80. Kraków też powinien się pierwszy zdobyć 
na zrozumienie ducha poezyi „Młodej Polski“ 
zarówno tej z przed lat dwudziestu, jak i tej 
dziś do głosu przychodzącej w młodych, silnych 
talentach Tuwima, Lechonia, Iwaszkiewicza, 
Witlina, 

Zapowno nie tylko miłą, ale i nieoczekiwaną 
niespodzianką będzie dla „Skamandytów” ta- 
kże i z takiej strony uznanie. RB 


ą 


1 > o e s m 
Teatr mieiski: Opera i operetka. 
|„Amor w śniegu, operetka w trzech aktach 
R. Benatzky'ego. 
Tyle mieliśmy operetek w naszej polityce. 


że z wielką radością musimy powitać prawdzi- | 


„wą operetkę, która w naszych stosunkach jest 
wprost poważnym wypadkiem politycznym. — 
„Amor w śniegu“, wystawiony w teatrze przy 

'ul. Rajskiej, bardzo starannie i efektownie, 

| przenosi nas w świat niedawnej, a tak drogiej 

\ sercom enkaenitów przeszłości.. Prawdziwa 

|idyfla * shsburska... Rzecz dzieje się w Ischlu, 

w Schdnbrunie i w nadwornej operze wiedeń- 

skiej. Główny bohater Franz Jo.ef, dobry, 

zdziecinniały staruszek (Świetna kreacya p. Le- 
lewicza), ale romansujący na prawo Í lawo (ho 
to główny „cieżar jego rządów”), urocza arcy- 
księżniczka (pełna wdzięku p. Korabianka) ro- 

mansującx znowu z nadwornym śpiewakiem (p. 

Ostrowski), typowy adjutant cesarski (p. Kara- 

siński), damy dworu (z p. Zimajerową na Cze 
ile) i eały szereg typów ze świata wiedeńskie- 

| go składają się na widowisko, któremu życzę w 
| Krakowie jak największego powodzenia... Dy- 
jrekcya teatru miała świetny (a może i złośli- 
wy) pomysł, że wystawiła tę melodyjną opere- 
tkę. Jeśli mamy jeszcze ludzi, którzy tęsknią 
do tych dawnych szczęśliwych czasów „Wi- 
dnia“ i Enkaenu ~ niech zaspokoją swe tẹ- 
sknoty na operetce. Może to ostudzi ich zapały 
do czynnej polityki, gdy zobaczą niedoszłych 
„zbawców Polski“, którym tak wiernie służyli, 

| w roli pajaców operetkowych. Może wtedy wre- 

(szeie zrozumieją, że również i dla nich jest 
miejsce tylko w operetce.. Oby dyrekcya tea- 
tru przy ul. Rajskiej mogła poszczycić się tym 
| poważnym sukcesem. Chm. 


| Pośsniech kolei. 


(Z listów do Redakcyi). 


Państw. rafinerya w Drohobyczu wysłała w 

dn. 80 stycznia b. r. cysternę nafty pod adre- 
sem Składnicy Kółek roln. w Nisku. Cysterna 
ta dotychczas, tj. prawie półtora miesiąca jest 
w drodze, zaś przeszło tydzień stoi © kilka sta- 
cyj od Niska, bo w Leżajsku. Podobno zagrzała 
się oś i stąd ta zwłoka, Ale przecie w ciągu 
| sześciu tygodni przy dobrej woli organów kole- 
| jowych można było cysternę albo oå wymienić, 
į albo ostatecznie postawić naftọ na którejś sta- 
‘cyi do dyspozycyi stronom, któreby pewnie 
| znalazty jakieś wyjście. W danym wypadku 
widać tylko ogromne niedbalstwo, złą wolę czy 
niedolęstwo organów kolejowych, które nara- 
Żają knpca na poważne straty, a ludność ma 
brak nafty. Może hwowską Dyrekcyę kolei ten 
glos publiczny poruszy, skoro reklamacye nie 
pomagają. pr. Z. 
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Nauka, literatura, sztuka. 


„MYŚL NARODOWA“ nr. 10 (z 9. ID. 
J. Zamorski w artykule: „O jak najmniejszą 
Polsko“ omawia federacyjną politykę kół bel- 
woderskich. A. Nowaczyński z zabójczą iro- 
nią rozprawia się z eksperymentalnym „eka- 
krementem* Reduty — czyli z wystawieniem 
„Ulicy dziwnej“ Czyżowskeigo, którą z racyi 
reżyserowania przez majora Dobrodzickiego 
nazywa — premierą betwederską. Tą futury- 
styczną promierę chamstwa uważa A. N. za je- 
don z niezliczonych ataków barbaryi na ciął- 
głość kultury polskiej i piękne tradycye teatr 
polskiego. P. Hacckerowi, jako niefortunnemu 
obrońcy i patronowi nowego papieża Piusa 
XI. dostały sią też nielada cięgi w artykule 
o „Szajgocu Papiście", Cięte. uszczypłiwa no. 
tatki o koszernej komedyi p. Beylina p. t. „Ko- 
bieta bez przeszłości”, wystawianej w Warsza 
wia, o pięcioletniem jubileuszu trzyletniego 
ministra (Dr. Chodźki) wreszcie o przechodze- 
niu szabesgojów na judaizm dopełniają całości 
interesującogo numeru. 

TEATRY WARSZAWSKIE. Teatr Wielki 
wystawia obecnie „Cygantryę", oraz „KIej- 
noty Madonny“. W próbach jest krotochwiia 
muzyczna K. Adamusa p. t. „Rej w Babinie" — 
pierwsza polska opera komiczna, osnuta na tle 
bumego życia polskiogo renesansu P. Adamus 
jest zarówno autorem libretta, jak i kompozy- 
cji muzycznej. W Teatrze Rozmaitości z nie 
słabnącym eukcesem idą .Bolszewiey*" Siero- 
szawskięgo. Teatr im. Bogusławskiego daje 
w dałszym ciągu „Tamtego” Zapolskiej, w naj- 
bliższym zaś czasie wznawia „Karykatury“ 
Kisielewskiego. Teatr Reduta gra „Ulieę Dzi- 
wna“ Czyżowskiego i „Ewę“ Szaniawsking”. 
Z szezęśliwie zainieyowanyek przedstawień dla 
dzieci po sympatycznym  „Czupurku”* dała 
Reduta w ub. niedzielę „Baśń o szczęściu” p. 
Rejchamanowy, odegrana przez młodocianych 
aktorów. Teatr Polski i Zespół Teatrów Sto- 
łoczuych operują nadal dotychczasowym pro- 
gramom. 

„OSTATNIA NOC DON JUANA“, Paryski 
teatr Porte-Saint-Martin wystawił tego same- 
go wieczoru dnia 9 b. m. pierwszą i ostatnią 
sztukę autora „Cyrana“ — Rostanda, a mia- 
uowicie „Romantycznych*, których wystawiła 
z dużem powodzeniem Komołya francuska w 
maju 1894 r. i „Ostatnią noc Don Juana", któ- 
rą poeta skończył pisać w 1914 roku, tuż przed 
wojną, lecz której wystawić nie pozwoliła mu 
śmierć przedwczesna. 

Poeta opóźniał wystawienie „Ostatniej nocy 
Don Juana“ z umysłu. Po jego zgonie wdowa 
i syn zdecydowali się na wystawienie tej sztu- 
ki, która przyniosła nowy liść wawrzynu do 
wieńca sławy zmarłego. Autor przyjmuje. że 
Don Juan, otrzymawszy od Komandora dzie 
sięć lat zwłoki, przybył ponownie na ziemię. 
Jesteśmy świadkami tej właśnie definitywnej 
„Ostatniej nocy", którą spędza w Wenecyi, 
będąc celem drwin kobiet, mężezyzn, dyabła. 


„bohatera, którego cały świat podziwia”; wy- 
| żej dla niego stoi Romeo i Tristan: Don Juan, 
| jego zdaniem, to zwykły „burlador* (oszust) 
| z Sevilli. 


Ma aan 


TELEGRAMY. 


Bpraniczenie strajków w Nieatczech. 


Berli P. A. T. W ubiegłym tygodniu od- 
były się w ministerstwie kołci narady w spra- 
wie ustawy dotyczącej robotników, a odno- 
3zącej się szczególnie do kolejarzy. Centralny 
Związek zawodowy kolejarzy niemieckich 
zgłosił protest przeciwko niektórym punktom 
tej ustawy, która, zdaniom Związku, znacznie 
ograniczają prawo robotników do strajku jako 
do narzędziz walki o poprawę bytu. 

Berlin. P. A. T. Praca nad przygotowaniem 
nowej ustawy, dotyczącej urzędników, posunę- 
ły się tak daleko, że projekt tej ustawy będzie 
niebawem“ przedłożony parłamentowi Projekt 
ten zawierać będzie punkt dotyczący prawa 
urzętników do strajku, które to prawo urzę. 
dnikom nie zosiało przyznane. Urzędnik eta- 
towy, który bierze udział w strajku, przesta- 
je być urzędnikiem. Przeciw vyrekowi usuwa- 
jącemu może on wnieść skargę w ciągu czte- 
rech tygodni Urzędnik zwolniony ostatecznie 
ze służby może być przyjęty na nią z powro- 
tem dopiero po upływie 5 lat. 
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Różne wiadomości. 
Warszawa. (Tel. wł.) W środę zbiera się wy- 
dział prawa cywil. państw. komisyi kodyfika» 
cyjnej. Będzie omawiana ustawa wekslowa oraz 
projekt ustawy o organizacyi sądownictwa w 
Polsce. 
Paryż. P. A. T. Ag. Havasa donosi: Nowy 
poseł włoski w Paryżu, hr. Sforza, wreczył 
wezoraj po południu prezydentowi Millerando- 
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¡wi swoje l'sty uwierzytelniające. 


Genewa, P. A. T. Sekretaryat Ligi narodów 
podpisał ankiety w sprawie nauczania w szko- 
łach esperanta, zgodnie z decyzyą drugiego 
zgromadzenia Ligi naredów. 

Ryga. P. A. T. Wybory do Rady miejskiej w 
Rydze, odbyte w dn. 12 b. m., według dotych- 
czasowych obliczeń dały nastęnujący rezultat: 
34 radnych z lewicy, 17 Niemców, 6 Rosyan i 5 
żyfów. Pozostali radni należą do centrum i 
prawicy. Lista poiska nie przeszła, 

Rzym. P. A. T. Radio. Powstańcy albańscy 
obsadzili Tirane. 

Bukareszt, P. A. T. Wylew Dunaju w Dobru- 
dży sprawił wiełkie spustoszenia. Wiele smiaste- 
czek jest zalanych powodzią, Wiele osób ato- 
nęło. R 


Wiadomości gospodarcze, 
Polepszenie sytuaeyi gospodarczej 
w Jagłękiu. 


W Zagłęł iu-widoezny jest coraz żywszy moh | 


przedewszystkiem w przemyśla, Wiłorzna jest 
ogólna poprawa sytuac yi, zw.ię k- 
szenie produkcyi, Zamówienia rosyjskie 
i bałkańskie pozwoliły na zwiększenie produk- 
cyi w przemyśle rmłókienniczem. Nowe rynki 
zbytu osiaga wełna czesankowa fabryk Dietla- 
i Szena. Frzędzadnie zaczynają zupełnie nor- 
nalnie' pracować, powiększając stale liczbę ro- 
botników. W przemyśle cementowem kryzys 
minął, „dzięki pożyczce rządowej Wszystkie 
cemońftowmnie soetały uruchomi 
ne, obecnie napływają zamówienia na cement 
z kraju i zagranicy. Ilość robotników jost ta 
eama eo przed kryzysem 76 względu ma uza- 
leżnienie przemyslu metalurgicznego 1 metalo- 

wego od systematycznej dostawy koksu, 

której obecnie jest brak, przemysł ten bardzo 

powoli likwiduje kryzys. 

Rychłe przewidywanie otwarcia granicy G. 
Śląskiej zupemie zmieni sytuacyę w przemy- 
išle węgtowy m, odbije się to przedewszyst-" 
| kiem na produkcyi drobnych kopalń, a. większe 
zmusi do igtensywniejszej koakurencyjnej g0- 
|spodarki, zwłaszcza jeśli się sprawdzą pogłoski, 
że Niemcy zrezygnują z węglowej produkcyi 
z polskżej części G. Śląska. 

W bardzo ciężkiem położeniu znalazł się wę- 
giel brunatny, nie mogący wytrzymać kon- 
kurencyi z węglem kamiennym. Przewidy- 
wana jest w skutek tej konkureneyi lik wi- 
dacya kopalń węgla brunatnego. 
Sytuacyę tego rodzaju kopalń uratowałoby wy- 
budowanie hrykietowni z wszelkiemi urządze- 
niami do przerabiania chemicznego tego węgla. 
Ale na to potrzeba jest kapitału z górą mi- 
liarda marek. Właściciele kopali tego wẹ- 
gla kapitałem powyższym nie rozporządzają. 

Zresztą. wielu z nich umioszcza *kapitały w 
handlu. : 

Kilku wybiiniejszych właścicieli stara się 
o pozyskanie odpowiednich sum, na razie je- 
dnak trudno przewidzieć, czy usiłowania te bę- 
dą w niedługim czasie zrealizowane. 

Huty szklane znacznie poprawiły 
swoją sytuacyę dzięki zamówieniom, które 
stopniowo napływają, Obecnie uruchomione 
szklarnie w Sosnowcu „Swoboda”. A Hata Bę- 
dzińska zacznie produkować szkło taflowe. 

Stanerze mieślniczy dotychczas nie po- 
siadający żadnej żywszej organizaeyi, postano- 
wil skonsolidować się w Centrainem Tow. Rze- 
mieślniczem., Należało to zrobić od dawna. In-- 
stytucyi, która broniłaby interesów rzemieślni- 
czych, któraby pracowała nad oświatą rzemieśl- 
nika, od dawna było brak w Zagłębiu, ponieważ 
dotychczasowe Tow. Rzemieślnicze zupełnie 
¡nie zdradzało żywotności i też niczem się nie 
przyczyniło do silniejszego skonsolidowania sił. 

Ruch autobusowy, który po wieln staraniach 


Poeta nia kryją sią wcale a pogardą wobec | został doprowadzony, do skutku, jak to już z9- 


znaczaliśmy, poważnie się przyczynią de ożyj 
wienia ealego Zagłębia. 

W tych dniach ukazała się pierwsza książką 
Rcklamowo-Adresowa całego Zagłębia Dąbrow= 
skiego. Wydawnictwo to daje wyczerpujące 
wiadomości nie tylko co do handlu į przemy+4 
słu, ale również co do instytucyi, związków 
i urzędów. J. M-ski. 


PRZEMYSŁ FABRYCZNY WIELKOPOL% 
SKI. Szybki rozwój przemysłu w byłej dzie 
nicy pruskiej mógł być możliwy jedynie pa 
oderwaniu sią jej od Rzeszy i przegrodzenłą 
się ed niej granicą celną. Tak się też stałej 
po złączemiu się tej prowincyi z resztą Poiskj. 

Obecnie ruch przemysłowy w Poznańskiem 
ima Pomorzu wzmaga się nieomal z miesiąca 
na miesiąc, Powstaje wiele nowych przemywbew 
wych Spółek akcyjnych Dawne przedsiębiore 
stwa, które w spółźych z Rzeszą zaiedwid 
mogły wegetować, teraz rozdzielone od niej 
kordonem, a wsparte o bogatą i żyzną Polską, 
rozwijają się i rozszerzają bardzo znacznie. 

Największa ożywienie pamuje w dziale prze» 
mysłu chemieznego, pozatom w  ciegielaiare 
stwie. i eukrownictwie, Zamiast istniejących 
w tej dzielnicy przed wojną pięciu przedsię. 
biorstw przemysłu chemicznego, Poznański 
i Pomorze posiada ich obecnie 19. 

WIADOMOŚCI Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ 
Usposobienie wtorkowego zebrania giełdowe 
go było niezmieninoe pod wzgłędem rezerwy, 
w zawieraniu tranzakcyi. Dolary utrzymywały 
się na równi z walutami 1 dewizami „zacho- 
dniomi“ i koroną austryacką na wczorajszym 
poziomie, marka niemiecka była słabiej szacoe 
wana, korona zaś czeska zwyżkowała dalej, 
Ruch przekazowy był słaby. 

W akcyach bankowych i papierach lokacyj- 
nych zastój. 

Efekta przemysłowe, górnicze i handlowa 
wykazują ograniezony' popyt przy dalszej ten- 
doncyi zmiżkowej. Brak zainteresowania i wieka 
szych obrotów w tym dziale przypisywany, 
jost zapotrzebowaniu gotówki na daninę 
a stąd małej ilości zleceń nabywania akcyt 
Nabywano: Cegielski, Chodorów, P. T. B, Pok 
ska Nafta Parowozy, Pocisk, Krakus. 

Szacowanią wtorkowe wynosiły: Dolary 
amer. 4308 m., Dolary kanad. 4000 m., Funtw 
szterl, 18500 m., Franki szwaje. 920, Franki 
frane. 370 m.. Korona duńka 850 m., Liry 210 
m, Leje 26 m., Marka niem, 16 m. 20 ften; 
Korona ezeską 75 m, Korona niem. austr. 50 
fon. Przekazy: na Berlin 16 m. 35 fen.; na Pra- 
gę 76 m. na Wiedeń 56 fon. 


WYKAZ GIEŁDY W KRAKOWIE 
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Zlemmaki Bank Kredytowy è . 
Powszechny Rank Kradytowy 8. A. 
Rank Ziemski dia Kresów, Lańcnt 
Rank Handlowy w R. zk ii 
Nank Kredytowy w Warszawie 
Bank Związku Spólek Zarohkowych 
Rank Komarcyalny . o» >» 
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kueze Tomy kmaril. | przeze! 
Pottie Pow. andława 1 i TV: em. 
Flibor Sp. a. h.-prz. Ł J. Rorkowski 
Halowa B awe. „I 


Polski „Ołob” Tow. tranapori.-handi. 
C. Hartwig. Dom eksp.-han. Poznań 
Żegluga Polaka e. s  . . 
Wama. Tow. aka. Fiandłu! Żeglagi. 
Zieleniewski W y ` T. 
H. Cegielski, fabr. maszyn Poznań 
Warsz, Sp. ake. Rud Par.|. - IN. em, | 
Lemie" !abcyki maszyn roln 
"Trzebinia nbr. masz. I narz, roln, 468 
Załady imunievine Pocisk" 
Huta żelazna, Kra! ów . . « 
„Antomialor" fahryxz amntiochodów , 
fabr. Porlland-Cementu. Szczalwwą 
„Górka* fabryka cementn . 
Gal akc. Zakłady Górnicze Siersza . 
„Tepege* Tow. dla przeda. sómicn, 
Sia ake premna? | caxówyłema, . 
Karpackie Towarzystwo nnfłtowe „ 
cyjne "ow. naftowe „Galiern”* 
A.T.dlmnrzem. a! akak (d. D Fanto) 
Polaka Nafia e o . . 
Elexhownia w Bieracy III. em. 
„Oih oa "T. A. . . ` 
„Pozet Powszechne zaktady bndawl, 
Fabryka przelw. fłunzcz. w Trzebini piór 
„Krakus Zjedn. fabr. przetwor. wysk. 
Fabryka porcelany w Ćmielowie, 
Fabr. i Raf, cukraw Chodorowia 
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Warszawa. P. A. T. Walaty: Dolary Stanów 
Zj. gots tranz. 4950—4320—4325, sprzedndi 
4245, kumo 4305; funty szterl. tranz. 18880, 
sprzedaż 19050, kupno 18700; marki niemteckią. 
tranz. 16.70. Czeki: Belgia tranz, 364; Berlin" 
tranz. 16.55—15.65—16.50, sprzedaż 1070, ku 
pno 16.30; Gdańsk tranz. 16.56_-16.66.—16.50, 
sprzedaż 16.70, kupno 1530, Londyn tranz 
181001_18850._189G6, sprzedzi 196%, kupna 
18806; N. Jork tranz. 435614330, sprzedaf 
4350, kupno 4310; „Paryż tranz. 387.50392 
391, sprzedaż 898, kupno 389; Praga tratz, 
74.50,—75; Szwajcarya tranz. 960, sprzedzź 
852, kupno 848; Wiedeń tranz. 56.5056, sprze 
dał 56.50, kupno 55.50. 
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Panna 
pisząca biegle na maszynie, władająca językiem 
niemieckim, zmajdzie zaraz zajęcie. Urzędowax 
zje całodzienne. — Zgłoszenia pisemne da 
Administracyi „Głosu Narodu”. 


Powieść F o, 


I. 


W mniejszej sali restauracyjnej hotelu 
„Polonia* gwarno było i rojno. Zebrali się 
tu przedstawiciele wszysixich niemsł warstw 
społecznych i ugrupowań politycznych, aże- 
by żegnać uroczyście, odjeżdżającego do 
Warszawy doktora Nawrota, obranego wolą 
powiatu posłem na pierwszy sejm odrodzo- 
nej Rzeczypospolitej. 

Pierwszy sejm po studwudziestosiedmio- 
letniej niewoli! 

Moment był nieomal historyczny, chwila 
dziwnie osobliwa i tak ją mniej lub więcej 
świadomie, w rozmaity zresztą sposób od- 
czuwali zebrani. 

W kącie sali stał dość duży bufet, oblę- 
tony w tej chwili przez pewną część męż- 
czyzn, skracających sobie nudę wyczeki- 
wania: 


— Profesorze, wypijemy chyba jedną 
moen? 

— A dobrze... 

— Więc na zdrowie.. doktora, który 
kpiąc sobie zapewne z naszego zebrania 
asystuje przy jakimś porodzie... 

— Albo kończy wypracowywać jakiś 
nowy statut dla nowo powstać mającego 
towarzystwa... 


Jedna z najpoważniej ejszych kooperatyw 


w zachodniej Małopolsce 


== poszukuje === 


kierownika handlowego 


rułynowanego 


zwłaszcza w dziale kołonialnym I tekstylnym. 
Refisktu!e się tylko na_siła_pierwszorzędną 


z dobrymi referencjami. 
Pobory według kwalifikacji I umowy. 


„„Uszczęśliwiania ludzkości. 

— = pfiieonę a pda ag zniszczyli 
jeszcze śledzika? 

— I owszem. Powiada Sałomoh w księ- 
dze drugiej, rozdział pierwszy, wiersz 
piętnasty, w tej cudownej „Pieśni nad Pie- 
śniami'.. 

— li, co mi tam Salomon i jego mą- 
drości, skoro nie umiał obronić się przed 
śmiercią. Raczej poprawmy. 

Dwa nosy czerwono-fioletowe wzdęły 
się z rozkoszy, gardła zagrały łaskotliwą 
symfonją bulgotania. Ceremonię wykonano 
z pełną uroczystością. Nastała chwilą do- 
stojnej ciszy, poczem obydwa nosy nachy- 
lity się k'sohie i pobłażliwie zaszeptały. 

— Ale z Nawrota nie chyba nie będzie. 

— Hm, możliwe. 

— Napewno! Czy może być coś z czło- 
wieka, który nie umie pić? To jego wielka, 
bardzo wielka wada. 

— Oczywiście. 

— Profesorze, więc może wypijemy jesz- 
cze jedną mocną na zdrowie kochanego 
Nawrota no, i tego naszego Sejmu. 

— A dobrze. 


W pobliżu okna zarysowanego w tej 
chwili srebrzystym deseniem kwiatów zi- 
mowych, spowici kłębami błękitnego dymu 
tytoniowego, stoją geometra Idziak i i doktor 
wszech nauk lekarskich Potocki. 

Geometra chudy, szczupły, wysoki ma 
wygląd dyplomaty lub... matołka, doktor 
zdradza oOrlim nosem, że jest międy nim 
a Arją z pochodzenia taka maluebna ró- 
żnica, jaka istnieje między jego niedawno 


ODDZIAŁ KRAKOWSKI W KRAKOWIE, 
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spreparowanem nazwiskiem Potocki a, ro- 
dem Potockich. Pozatem możnaby go wziąć 
łatwo za subjekta sprzedającego naprzy- 
kład... wazelinę. 

— Więc ppanie ddoktorze — geometra 
jąka się, ale jak zapewnia niejednokrotnie 
najbliższych swoich znajomych, tak powi- 
nien czynić każdy rozsądny dypłomata je- 
żeli chce zyskać czas do namysłu i, po- 
rządny geometra, jeżeli nie chce żałować 
kiedyś, przedwcześnie wypowiedzianych 
kwiatów myśli — sądze, że dździęki wyją- 
zdowi posła naszego powiększy pan wyda- 
tnio swoją klientelę. W krótkim czasie sta- 
nie się pan mmiljojonerem. 

Doktorek skrzywił się z lekceważeniem 
i prychnął. 

— A tak, zostawia mi Nawrot jakąś tam 
hołotę. 

— Hhhołotę?! Toć Nawrot leczył pół po- 
wiatu. Powinszować tylko doktorowi. Po- 
winszować! Ot, przyjdzie się wściec z po- 
wodu własnej głupoty. I poco to było mi 
obierać jako zawód geoderję. Medycyna to 
fach, śliczny fach. Przynajmniej człowiek 
wie, że nigdy z głodu nie zginie. A geometra 
co? Ot nędzny skoczybruzda i tyle. 

Strzepnął rozpaczliwie ręką. 

— Ale, czemuż to kochany doktorek taki 
niezadowolony z klienteli jaką otrzymuje po 
Nawrocie? 

— Ach, taka klientela! Powiem panu 
z zaufaniem — tu głos zniżył i oglądając 
się dokoła szepnął, — ten Nawrot to albo 
warjat, albo komunista! 

— Iii, — zdziwił się niedowierzająco geo- 
metra. 


RYNEK GŁÓWNY 19. 


— Nawrot bawił się w idealistę. Gdzieś, 
kiedyś ubzdurało się jakiemuś pajacowi li- 
terackiemu, że lekarz powinien leczyć cho- 
rych bezpłatnie i Nawrot jak operetkowy 
bohater zaczął wprowadzać w czyn tę za- 
sadę. Czy pan to pojmuje? 

I nie czekając na geometrę sam odjeknął 
w odpowiedzi. 

— Pan tego nie jest w możności pojąć! 
Panie Idziak, powiada pan, że medycyną to 
dobry fach, a ja mówię panu, że ona ha 
pieski zejdzie jeżeli będzie więcej takich 
Nawrotów. Ja panu to mówię... 

— Ale dlaczego, czyż Nawrot był takim 
złym lekarzem? 

— Aj, lekarzem to on był nawet całkiem 
dobrym ale, on nie miał głowy, on nie umiał 
na uczciwym stanowisku, na wysokiem sta- 
nowisku, utrzymać godności stanu lekar- 
skiego. 

— (o też pan mówi? — dziwił się geo- 
metra. 

— Niechże to pan sam swoim delikatnym 
rozumem osądzi. 

Nawrot idzie do chłopa na każde zawo- 
łanie. A to już źle, bo chłop widząc taką 
gorliwość, zaczyna sobie pomiatać leka- 
rzem. 

Potem, skoro Nawrot zbada chorego, 
chłop, żeby miał nawet pełną skrzynię pie- 
niędzy, zaczyna drapać się po głowie, ję- 
czeć i skarżyć, że nie ma czem opłacić le- 
karza. I Nawrot zadowala się podzięko- 
waniem, zamiast, żeby powiedział chłopu, 
nie dasz pieniędzy, nie dam recepty. To 
drugi raz źle, bo chłop jeszcze mniej sobie 
ceni lekarza. Toż pan sobie wie, że u na- 


Na plebanii lub 


w xd owej okolicy posznkauje 
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pomieszczenia 


z całem utrzymaniem na czas 
wakacyjny. — Wit prosty ale 
zdrowy. Anton: Notur ki, Kra- 
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szego chłopa tylko to przedstawia wartość 
za co drogo zapłacił. To już taka jego na- 
tura. 

Nawrot czynił jeszcze i dlatego źle. że 
tamował obieg pieniędzy a to juź działał- 
ność nawet społecznie szkodliwa. Ja się daj- 
wię tylko. że on, taki społecznik. tego nie 
rezumie. A żeby pan wiedział jakie skrzynie 
pieniędzy mają te nasze chłopy. Dobrze sią 
jednak stało, że on idzie do Sejmu — wy- 
winął z lekceważącym grymasem murzyń- 
są Tara, pzgbnał i odszedł od bufetu. 

"er, stronę ed skierowały się w tym 
czasie dwa grubo ciosane kłoce lud” 
Szły powoli i dostojnie. Może z szacunku 
dla swoich czarnych, wyjątkowo wdziewa- 
nych tużurków, może ze wzglądn na towa- 
rzystwo w którem nieczęsto zdarzało im się 
otaczać. Są to dwaj dozorcy z kopalni 
„Aurora. 

Idą zatopieni w rozmowie. 

— Wie pan, że Nawrot zdobył swój man: 
dat przedewszystkiem dzięki głosom na- 
szych robociarzy. Sama „Aurora“ dala mu 
naprzykład siedemset trzydzieści glosów. 
Cieszę się z tego gdyż, będzie o nas pamię- 
tał tam w Warszawie i, chyba nieda zrobić 
krzywdy. 

— Ja pana, mój Kędzierski, bardzo szą- 
nuję i cenię zdanie jego. Być może, że pan 
ma słuszność — zarcpiikował drugi — ale, 
łatwo bvć może, że jej pan niezca. 

I uśmiechnął się dwuznacznie. 

— Nierozumiem. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


gAS'EWAŻNIA się skradzios 
ną kartę „demobilizacyjną 
mieszkańca wsi Pstroszyce gmie 
h ny w, aaacze Ja a Książka wy» 
środnim wieku ana przez Komisję Sanita 

bezdzietne Łódzką. s 878 


łeśmiczówce 


n 
NC AŻNIA s: ię karta zwol- 
enia Franciszka Gurala 

z Podieśnej Woli r miny Wicie 
o-Znagórze wydana przez P. 
K. U, Miechów, A 878 


LPDIEWAŻNA się zeuhioną 
kartę powołan a miesz ñ- 
ca miasta S%muniki, Tomasza 
Wojasińskiego, wydaną-w pañ- 
stwow j Komeadzie Uzupcinierń 
Miechów 880 


NIEWAŻNIA SIĘ do- 
kument wojskowy 
skradzicny z 20,700 — Mk. 
RE „24 Piotra Gurak, mieszkańca 


ków, Felicjanek ?, 1, p, 


KURSA 


0d 12--7 wieczor, Dolne 


NIEWAŻNIA się zgihiocy 


Podania wraz z curriculum vitae odpisami świadectw 

z dotychczasowej praktyki należy kierować najdalej 

éo 1 kwietnia do biura „Ruch* w Krakowie ui. Szcze- 
pańska l. 8 pod „Kierownik handlowy”. 


Nieuwzględnione podania zostaną bez odnowiedzł. 


Zalrirey przed 22 lsty HANDLOWO-PRZEMYSŁOWY 


Związek kat. Krawców w Krakowie 


ul. Floryańska 7. tuż przy Rynku 
otrzymał jat ua CZARNE MATERYAŁY 

ma letnie sutanny, na zarzutki, surduly, spodmie it. d, 
ozewzczanii 
Przyjmuje również zamówienia na miarę podług naj- 
nowszych żurnali dia Paaów. Wyprasowanis pierw- 
szorzędne, a to tak ń własnego jak i pawierzo ege maá- 

teryału. Wielki wybór materyałów. 

ZIELONE SUKNO BILARDOWE już tylko w 180 em. 
355 szerokości na saładzie, DYRFKCYA. 


i dziki 
Lipy - dziki bez 
w większych stanach, celem eksploatacji kwiatu wy dzier- 
tawi Apteka Redera Kraków, Karmelicka 23. m2 


F WYKOŃCZALI EIDAM PJ 


WYKONCZALNIA BIELIZNY | 9 


preyjmajo wszelką bielizne do szycia damską, 
meskā, dziecięcą | wyprawy. — Endinje się 
1 ażarnje; bluzki, chnsteczki, firanki i t p. 


Kraków, Liga Pomocy Przemysłowej 
ul. Grodzka 13, I. p. 


PasonScoGcODAEIEZSEWO 


Na sezon wiosenny 


| materyały wełniane I półwełniane j 


BEDE PETE. 
Bianna ka] 


187 rza 


(e 


na suknie I bluzki damskie, płótna 
białe i kolorowe, flanele, kloty, 
płócienka na wsypy i t. p. so 


Towar deborowy, Geny zniżone, 


„SZATNIA” Sarowa 14. 


I0ODOOOODOOCODOQDOODOOOJO GOODOC 


Okazja dla Polaków z Ameryki! 


około 140 naszych morgów na 
Folwar k Pomorzu blizko kolei, doskonale 


zag spodarowany, dom mieszkalny murowany, 
z częściowym nrządzeniem, budynki gosp., młyn 
wiatrak mur., inwentarz żywy i martwy ekazyjnie 


do sprzedania lub zamiany 


na realność w Krakowie luja inną. Zgłoszenia pl- 
semne po „FOLWAR * lub ustnie: „ab 
Kraków, Rynek główny L. 3 202 


ODODO0000000200T ODOCODOC 


Ważne dla pań II 
ZAKŁAD KRAWIECTWA DAMSKIEGO 

JI KALAFARSRIEGO m» 
Kraków, ul. Szewska L. 12. 
Pierwszorzędnie wykonywa kostjnmy, płaszcze, spo- 


dnice, kosijumy sporlowe i t. d. 
Paniom przejczdnym uwzględnienia. 


JODGOQGODOOJOOOGOJOGDO ODDOOJQODODOOOOOOOGODOOOJOOODDO 


Q©OOOGOOSJODJODSODO 


TELEFON BIURA Nr. 3349. 


TELEFON DYREKCYI Nr. 1539. 
"aj znad aoi ET FFI "WIE 
INSTYTUGYA GENTRALNA W POZNANIU. 


Cddziały w kraju: 
Bydgoszcz, Grudziądz, Kielce, Lublin, Łódź, Piotrków, Poznań: 
Plac Wolności, Aleje Marcinkowskiego, Łazarz, Jeżyce: ul. Gwarna 
Radom, Toruń, Warszawa i Zbąszyn. 


Oddziały zagraniczne: Gdańsk, Paryż i Nowy Jork. 


Załatwiamy wszystkie transakcye bankowe, przyjmujemy zlecenia na giełdy 
Krakowską, Poznańską i Warszawską. 


Od wkładek płacimy: 
3,5 à vista, 4, za jednomiesięcznem, 
4',(, za kwartalnem, 5) za półrocznem, 


6, za rocznem wypowiedzeniem. 
nn W 0 > a 


Polecamy nasz kantor do zakupna dewiz, walut i przekazów 
zagranicznych. 


| Godziny kasowe od 9 do 1. | 


„ORO“ 


usuwa 


pea |_| HEREEEEEGE O ZSEE 


Łódzkie Zjednoczone fabryki my mydeł tt tualetowych i wyrobów kosmetycznych 


Józef wójtowicz, H. Giittel r Ska — Łódź, Wólczańska 117. 


|. <w oopWNANNE "own —— —""—— _—— gmgywiacwy==m | rej 
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OZNECENNENNEENNNNNZZC NEK NEK N E) 
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9 PIEGI i PRYSZCZE radykalnie KREM „ORÓ” MYDŁO „ORO“ o 


kańcowi wsi Rogów, gminy Ko- wsi Fałniów gmina Jak- 
złów Józefowi Wis a. 378 sice, 188 


| ZRBOGK RONDO SARGEN ORES RERE 


Pierwsza polska fabryka świe | 
i wyrobów woskowych i 


Fr. Sezemski w Białej 
(Małopelskaj 
poleca swoje powszechnie znane Świece ko- 
Scieine waskowe i półwoskowe jakoteż do- 
mowe i salonowe z parafiny'i siearyny ersz 
wosk podłogowy i apieczny. Fabryka ta, 
największa w Polsre z dobrze wyszkolonym 
W personalem dostarcza swoje wyroby w najle- 
pszyin gatunkm i niskich cenach. 
Oddeje zastqpstwa za grznieę. 330 
"IEF GEE D e W © SD 2 WIAEZZYY F 


EET LES: 
KSIĘGARNIA KRONIKI RODZINNEJ w Warszawie: 
Pilne Zamkowy (Podwale 4) 
poleca swoje ostatnie nowości wydawnicza: 
St. Bojarska! „Wycliiowawca mieszczaństwa” Mp. 


(ur. Karol Marcinkowski) ą 86— 
Dr. W. Chodacki: „Strzeżcie się CE wene- 
rycznych I" 368:— 


E. Jezierski: „Arcybiskup Felliskie . 
Konstytucja” 17-90 marca 1921-go roku  . 
Kraszewska Zeija: „Orędowniczna oświaty“ (Bł. 


Bronisława) k . 868— 
Tańska M. „Metodyka religii i pogadanek re- 

łigijnych* , . 300* = 
Tyszka Hanryk: „Sejm w dawnej Polsce” 36— 


Watewską hr. M.: „Nauczyciel a a a 
(Ks, Falkowski). 6 — 
Włoszczewski St.: „Kasy chozych a doktryna 
socjalistyczna” . . 240— 
Woroniecki O. J. . „Wychowanie społeczne i i pra- 
ca społeczna“ . 108°— 
szystkie 
e — 21 ysikich, Maiążck podane są ów MEn as 
Zamówienia z prowincji księgarnia zalatwia niezwłocznie za 
zaliczeniem pocztowem. — Katalogi na żądanie bezpłatnie. 


Aires: Księgarnia Kroniki Rodzinnej, Warszawa, Podwał 4. 


praktyków i uczącej się młodzieży 
nakładem 
Wydawnictwa Polskie go Lwów-Poznań 
JERZEGO TURNAUA: 
Uprawa roll I roślin 


Uprawa huraków 


O rachunkowości 
rolniczej. 


Wszędzie do nabycine = | 


Śledzi 


mane peeć P owidto 


poleca = 


K. Ogorza z mati 21. | 
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